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XI Pl·enum 
·zG„ ZMS 
obradowało 

w Warszawie 
Powszechny i masowy udział 

. młodzieży w odbiorze i współ 
tworzen;u kułtury - to temat 
XI posiedzenia plenarnego ZG 
ZMS, które odbyło się 24 bm. 
w Warszawie Po · raz pierwszy 
posiedzenie plenarne poświęco
ne było w cał<>S<:i problematy 
ce kultuTy. Potraktowano ją 
szeroko, równą wagę przyda
jąc zagad!Ilienioin kultury nie
materialnej i wychowania :cte
owego młodego pokolenia, jak 
i $prawom obyczajow<>Sci. 

Na <>Prady przybY1 m. !·n. 
sekreta.rz KC PZPR - Stefan 
OlszOW'Sk.i. 

Problem Korei 
w Knmitec1e Pohtycznym 
ZO-NZ 

W pi-el'W'Szym komitecie (po
Ji.t)'<!z•nym) Zgromadzenia Ogól
nego NZ kontyn11owana była 

dyskusja nad problemami doty
czącymi Korei. 

Na ponąd•ku d.zienlflym obrad 
znajduja się d·wa projekty re
zolucji. Projekt zgłoszony przez 
23 kraje \'OC:laiistyczne, afry
kańskie i az.jatyckie, który wy 
suwa żądanie natyc hmfastowe
go wycofania wojsk ame rykań
skich i i·nnych wojs·k <>l:>cych 
oku.pu.jących Koreę połud•niową 
pod flagą ONZ oraz rozwiązanie 
koml.s}l ONZ do spraw zjed•no
czenia i odbudowy Korei. Po
nadto projekt wniesiony przez 
.USA i AngU.ę. który domaga 
się utrzymani-a tej komis.ii. 

tzmowy Bcandta 
.w Rzymie 

Kanclerz federalny, WiHy 
Brandt ro>Jpoc zął w" wtorek 
przed południem pierwszą tu
rę rozmów z pre!rliere·m rządu 
włoskiego Emilio Coloml>o. 
Głównym tematem - jak to 
wynhka • wyipowiedzj samego 
Brand.ta - - jest integracja Eu
l'Ó!>Y zachodniej. 

Premier Colombo ma :re swej 
strony poinformować szczegó
łowo o rm,mowaeoh prze1prowa 
dzonych z mi-nistrem spraw za 
gra.niczny<!h Andriejem Gromy 
iko, który w dniach od IO do 12 
1i15topada przebywał z wizytą 
oficjalną w Rzymie. 

A ' / , Cena 50 gr 

·~ 
Łódź, środa 25 listopada 1970 r. 
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DZIENNlK 
l:ODZKI 

e Prawo budżetowe • Ulgi podatkowe 

dla rzemiosła z tytułu inwestycji 

e Warunki zdrowotne tywności i tywienla 

Dziś rozpoczyna obrady 
IX plenarne posiedzenie Sejmu 
Dziś o god..:. 15 rozpocznie 

się 9 posiedzenie plenarne Sej 
mu bieżącej kadencji. 
Porządek dzienny przewidu

je: sprawozdanie Komisji Pia• 
nu Gospodarczego, Budżetu i 
Finansów o rządowym projek 

Sytuacja 
w Gwinei 
wraca do normy 

cie ustawy - prawo budżeto
we (referuje p<>s. Wiesław Sa
dowski - PZPR); sprawozda
nie Komisji Przemysłu Lekkie 
go. Rzemiosła i Spółdziełczoś 
ci Pracy o rządowym projek
cie ustawy o ulgach podatko
wyc.h z tytułu inwestycji (refe 
ruje pos. Wladysław Wiśniow
ski - SD); sprawozdanie Ko
misji Zdrowia i 'Kultury Fi• 
zycznej o rządowym projekcie 
ustawy o warunkach zdrowot
nych żywności i żywienia (re
feruje pos. Helena Dąbska -
ZSL). 

Posiedzenie 
poprzedzone 
mi klubów 
ZSL i SD, 

plenarne Sejmu 
będzie posiedzenia 
poselskich PZPR, 

W dniach 26-28 bm . 
premier Francji 

J. Chaban-Delmas 
przebywać będzie 

w Polsce 
Na uproszenie prezesa 

Rady Ministrów, Józefa 
Cyrankiewicza przebywać 
będzie w Polsce w dniach 
26-28 bm. z oficjalną wi
zytą premier Francji Jac 
ques Chaban-Delma•, któ 
remu towarzyszy~ będzie 
minister spraw zagranicz
nych Maurice Schumann. 

W czasie pobytu w Pol-
.;ce premier Chaban-Deł-

mas przeprowadzi rozmo• 
wy w Wars..:awie oraz od 
wiedzi Kraków Oświę· 

cim. 

~~ 

·Dyskusja nad węzłowymi 

d • • za an1am1 rozwqju WRL 
--~~~~~~~~~~~~~~~~~-.......... 

X Ziazd WSPR· 
obraduie 

Przemówienia przedstawicieli bratnich partii --5 = -
We wtorek, w drugim dniu obrad X Zjazdu WSPR roz• 

poczęła się dyskusja nad materiałami sprawozdawczymi 
centralnych władz I!artyjnych. 

: 
= --!: 

Tego dnia zostały wygłoszone także pierwsze przemó
wienia powitalne delegacji partii komunistycznych i ro
botniczych obecnych na zje~dzie. 

Gro6 za•biera·Jii, witani burzą 
oklasków sekreta•rz gene.ra lny 
KC KPZR Leonid Breżniew, 
członek Biura PolHycznego KC 
ParMi Pracujących Wiet.namu 
Hoang Van Hoan, I sekretarz 
KC PZPR Władysław Gomuł
ka, I sekreta.rz KC KPCz Gu
stav Husak oraz I sekretarz i<C 
BPK Todor Żiwkow. zarówno 
Leonid Breżniew jak i W!ady 
sław Gomułka oraz pozostali 
pr:zewo<lniczący delegacji brat
ni<:h pa•rtii z uzna.niem oce
niali dotychczasowy dorobek 
narodu węgierskiego budujące
go pod kierowndctwem partii 
socjalizm. 
Władysław Gomułka pierw· 

szy zabrał głos w czasie obrad 
popołudniowych. Jego po ja wie
nie się na trybunie sala przy 
jęła gorącą owacją. Delegaci 
powstawszy z miejsc serdecz
nie oklaskiwali I sekretarza KC 
PZPR. Przemówienia przewod
niczącego na:szej deleg'acji, ze
brani wysłuchali z wielką uwa 
gą. Wzbudziło ono także po• 
wszechne zainteresowanie akre 
dytowanych przy zjeżdzie za
granicznych dziennikarzy, re• 
prezentujących najpoważniejsze 
światowe agencje i dzienniki. 
W kolach dziennikarskich ak· 
cent-Owano zwłaszcza te frag• 
mentv wystąpienia ·w. Gomuł
ki, które dotycz.yły procesu nor 
malizacji stosunków między kra 
jami socjalistycznym.i i NJ;'tF, 

a przede wszystkim 
Warszawą a Bo tn. 

między 

Po zakończeniu przemówienia 
1 sekretarza KC PZPR, sala 
rozbrzmiewała długo nie mil
knącymi oklaskami, gdy w. 
Gomułka zajął z powrotem miej 
sce w prezydium zjazdu, J. K„ 
dar serdecznie uścisnął mu 
dłoń. 

W ł'l<>CY -z P<>nied"Ziałku ną 
wtorek bandy na•jemników po 
ra'l: trzeci umlowały za.a~a·ko

wać GWinee i p0 raz trzeci i.o
stały odpart<!. 
Okręty, którymi przypłynęli 

Państwo przeznacza wiele środków na zaspokojenie 

Charakteryzując przebieg wtor 
kowej dyskusji, w której za
brał m. in. głos członek Biu• 
ra Poli.tycznego KC WSPR I 
premier WRL Jenoe Fock, brze 
ba powiedzieć, że cechowała 
ją konstruktywna, twórcza kry 
tyka is·tniejących 1eszcze nie
doc iągnięć I brakow zarbw>no 
w życiu wewnątrzipart~jnym, 
jak I działalności organów pań 
stwowych oraz l.nstytw:ji go
spoda.rczych. 

najemnicy. znajdują sie wciąż 
jes-z~z„ na wodach teryt0ordal
nych, a kraj cały znajduje się 
w stan•ie pogotowia. 
Jednocześnie sytuacja we-

wnątrz kraju stopniowo się 

normałizuje. Radio nadało w 
poniedzi'a·łek wieczorem we'lJWa
nie do wszystkich lud~ pra<:y, 
a .by powróciH do sw)'<!h zajęć, 
ale a -by jednak POZostaH UZJbro
ieni. Apel radiowy wzywał o
bywateli Gwinei do zachowania 
czujności. 

Misja powołan.a praez Rade: 
Bez.pieczeństwa dla zbadania 
wyda.rzeń w Gwionei·. opuściła 
we wtorek wiec.zorem Nowy 
Jork uda·iąc się do $'tolicy Gwi
nei Konakry v;.a Dakar. 

potrzeb żywnościowych społeczE>ństwa 

.Przemówienie M. Jagielskiego 
na zieździe spółdzielni produkcyinych 

V Krajowy Zjazd Spółdzielni 
Produkcyjnych rozpoczął 24 
bm. dwudniowe obrady w War 
szawie. W e>bradach pierwsu• 
go dnia uczestniczyli: członek 
Biura PoJitycz.nego, sekretarz 

poł>ud111iowe - w:szystko to łą
C7!nie s·1>0wodowało w produ•k· 
cjd roślinnej, przede wszy&tkim 
w produkcji zbóż. dotkliwe stra 
ty, które niełatwo odrol:>ić. 

Jenoe Fock w swym wy~tą
pleniu przeprowadził m. in. 
wniikliwą analizę ref<>rm-y go
spodarczej realizowanej na Wę 
g.rzech od 19641 roku. Stwierdził 
on, że nowy mechanizm gospo 
darczy, zdający dobrze egza· 
min w praktyce wymaga jesz
cze rozwiązania szeregu pro
blemów. za jede•n z podstawo
wych mówca _ uznał koniecz
ność usprawnienia i zharmoni· 
zowanda współlp•racy między po 
szczególl!lymi resortami goęo
darczyiml a przedfilęblorstwa.mi 
pr:zem Y'S'lowymi. 

~~~~~~~~~~~~~~ 

Dene<;llza z Polski 

KC PZPR - J. Tejcbma, za
stępca członka Biura Politycz
nego KC PZPR, wiceprezes Ra 
dy Ministrów - M. Jagielski. 
wiceprezes NK ZSL, zastępca 
przewodmiczaĆego Rady Pań· 
stwa - B. Podedworny. 

Najwainiejszym obecnie za
da.niem rolnictwa jest przy~pie 
szenie rozwoju orod·u1kcji zw·\e
rzęcej. Wiecie dol:>rze, że za
opatrzenie ryn•ku w mięso I 
tłuszcze zwierzęce nie zaspoka· 
ja w pebnii szybko rosnącego po 
pytu na te artykuły. Możemy 

proc., a ~ ZJbóż ok. 18 P'fOC. 
Wyda·tki na import tych su
rowców wzrosty w 1970 r. w 
stosu.nku do roku 1965 o :tlO 
m~n zł dew„ tj. o 67 proc. Wi 
dać z tego ja•k dlu•żą pą:moc 
świadczy państwo na ro.zw_ój 
prod'Ukcji zwierzęcej. W tym 
się wyraża wielka troska pań
stwa o zaspokojenie pot'l"'zeb 
żywnościowych społeczeństwa. 
Nie możemy jednak dalej po
więk.szać tak kosmownego im
portu. Proctukc·ję pcrzemY'SłO· 
wych mieszanek musimy C!,'p'ie 
rać w znacznie większym niż 
dotąd stopniu na wlas.nych. 
krajowy<!'h surowcach l odpo
wiednio do postępu w te1 dZ'ie 
dzinde kształtować zao.patrne
nie 1udnośc·l w mięso i produk 
ty p<><>hodzenia zwiel"Lęcego. 

J. Foc•k wskazał taJ<:że na po 
trzebę zwiększenia udz:lału lu
dzi pracy w zarządzaniu gOllJ>O 
darką oraz udoskona•lenia d~a 
łalmości organów wład-i:y· pań
stwowej, ja:k rów.nież da·lszego 
rozwoju demokracji socjallistycz 

. nej. 
W ' środę X Z'ja'1Jd WSIPR kon 

tynuować będzie ąbrady. 

L. Svoboda ukończył 75 lat -

We wtoTek. prezydent CSRS, 
Ludvik Svoboda, obcho~ił 75 
rocznicę urodzin. 

. W związku z tvm. cała po· 
niedziałkowa prasa CSRS t>isa 

Mordercy z „Ana" 
pozostaną 

w Turcji 
Sąd apelacyj•ny w Trabzonie 

zatwierdził decyzję sądu pierw 
szej instancji niewydanja 
zwią'Z'kowi Radzieckiemu dwóch 
piratów powie t r:onych ,- którzy 
15 października br. u-prowadzi
li samolot pasażerski typu 
„Antonow- 24"' do Tur cji. 

J a k wia domo. p o rywacze za 
b !ll ste w ard e<s <\ i ranili dwóch 
cz!Qlllków zało.gii. 

ła o życiu i działalności pre-zy 
denta, zwłaszcza w okresie o
kupacji hitlerowskiej, gdy do 
wodził on oddziałami wojsk 
czechosłowackich walczacych 
u boku Armii Radzieckiej. 

We wtorek wyjechał do Pra
gi w związku z 15 rocznicą uro 
dzin prezydenJta CSRS Ludvi
ka Svobody przew<>dniczący 
Prezydium Rady Najwyższej 
ZSRR Nikoqail Podgorny. 

Przywódcy polscy - Wł. Go
mułka, M. Spychalski i J, Cy
rankiewicz ,wysłali na ręce ju
bilata depeszę gratulacyjną. 

W piqfek 
rozmowy 
NRD-NRF 
Rzecznik rządu NRF, Ruedi

ger von Wechmar oświadczył 
we wtorek w Bonn, że kole)'ne 
rozmowy między przedstawicie 
lam! rządu NRF ! rządu NRD 
odbędą się w piątek o godz. 10 
w stolicy NRD, BerJiinle. 

Planowane na piątek rozmo
wy prowadzić będą s„kretarz 
sta-n11 Egon Bahr z Federalne•gc 
Urzędu Kanclerskie.go na pole 
cenie rllądu NRF oraz sek.re
tarz sta.nu przy Radzie Mini
strów Mic•hael Kohl na polece 
n ie rządu NRD. 

Wznowien ie rozmów na szcze
, blu se kre ta rz y st anu Z1?5ta ło U · 
zgodn io n e m ięd zy rzą dam i obu 
państ>w :W patd:ziie.r.nilk ~ bl'. 

Zjazd pawitał Mieczysław 

gielski. 

Ja- dostarczyć na rynek: tyl,ko tyle. 
ile dostarczy państW'l.l ro.lnic
two. Rzecz w tym. że dostarcza 
teraz ono za maJo żywca, 
zwłaszcza wdepraowego. Musi
my więc podjąć wi<!lostronny 
wysiłek. a,ż;eby szybko od·ł>udo
wać pogłowie trzody chlew•nej. 
Pogłowie trzody musimy do 
cz erwca przyszłego roku po
większyć co najmniej e 4I0-50t 
tys. sz;t. 

M. Jaigielski stwierdził m. i·n.: 
Aby rolnictwo mogt0 sprostać 
sta·WialłlYJl\ coraz większym za
da·niom. musi ciągle in1ensyf>i
kować produkcj~ i racjonaln ie 
wykorzystywał kawy hektar u
ży·tków rolnych. bez względu 
n.a to, w c zy im uiytkowaniu 
:znajduje się ziemia. 

Warunki ro zwoju rolon-iictwa są 
pomyśLne. Dzięki num i stale 
ro5'nącej a'ktywno6ci spoleczno
produ.kcyj-nej WSli, w ciąg11 3 
lat obecnej 5-latki osiągnęliśmy 
dob re WY'ni•ki·, lepsze niż pla-
nowano. 

Mustmy również powiększyć 
pogłowie bydła oraz produkcie 
żywca wołowego i mleka. Wy 
ma.ga to dalszej lintensyfikac}i 
produkcji 2lbóż. W ostaotnich la 
tach osią!!lnięto zmniejszenie 
kosztownego iJmportu zbóż i 
pasz, jed.nak nada·l jesteśmy 

Przec iętne plony w latach zmuszeni imlpoc>rtować zboże, 
1966-1•969 w porówn·alfl·iu z po- głownie ze Zwią 7Jku Radzieckie 
przednim czteroletnim okresem go, Mory w ostatnich latach 
wzrosły: z,bóż z 17,2 q do 20,4 dostarczał nam ich 1-1,2 mln 
q z ha, ziemn.ia·ków ze 124 q ton rocznie. W roku bież. rów 
do 174 q . buraków cukrowych n i eż zwróciliśmy się o pomoc 
z 226 q oo ~ q i si a.na· łąko- do ZSRR. zamierzamy tą dl!'o 
wego z 34 q do ~ q z ha. Po- gą przynajmniej w części zła
glowie bydła było w 1969 r. o godzić d-0tkli wy deficyt zbóż i 
1.100 tys. szt. wyższe niż w 1965 stworzyć warunki do odbud.o
r„ a pogłowie t rzody c hlewnej wy pogłowia zwierząt. Ale na 
wzrosło w tym <>kresie o 580 ;raporcie nie można opierać 
tys. szt. wie-loletn:ich plalflów rozwoju 

ostat·nie dwa tata były wyso- produkcji zwierzęcej. Dlatego 
ce n·iepomyślne. Ubiegłoroczna też problem 2lbożowo-paszowy 
susza obniżyła 0 ponad 10 proc. pozostaJe kluczo~ym proble-, 
globalną produkcję rolną. mem. nas~ego rolnictw~. Jego 
S zczególnie ucierpi.ały zasoby ~~związ~nie jest mozltwe, je-
paszowe, co od·bił<> się bardzo - sil peł·rnej wykoM:ystamy posia 
ujemnde na hodowli . w roku c;iane . rezerwy o~a.z no_woczes_n': 
bie.żącym spadło pogłowie by- srodk1 produkcji, . k-tore wies 
d~a o 210 tys. sztuk. t.i. 0 1,9 otrzymywać. !''ldzte w eora.z 
proc„ a trzocty chl<C>Wnej 0 po- większyc·h ilosc•ach. . . 
nad 900 tys . sz'tu•k. tj . 0 6,3 p r oc. Dostaiwy d•La ro1mctwa m~e
W wyni•ku teg<> zmniejszyła się sza•ne'k pasz I koncen_tr.'!'tow 
proctukcja żywca wołowego i w:zrosły w uno r. w po. 6wna
wieprzowego i poważnie. szeze- mu z 1965 r. o 1.368 tys. W!1• 
gól•n4e w ostatnich m.ie<> iącach. t j . o 60 proc„ a dotacje . pan
spadł sku.p tego żywca. stwowe na produkcję miesza

Z kolei ciężka i dh1gotrwała 
zima oraz późna, zimna i wll

. l(<>t na wiosna , a wreszc ie klę
s k a po w odz i. jaka w m iesiącu 

l•iiPcu n.awi-edzi.J.a w.ojewód<.twa 

nek wz,rosiy , 3.660 młn zł. Do 
każdej tony m ieszanek państwo 
d o;>la ca średnio o•k. 1.700 zł . 
U dzia·ł tmport o wanych surow-. 
ców I kompo nentów w m ie
sza.n.kach wy~! średnio 4~ 

Ważne ogniwo w realizacji 
polityki rolnej stanowi spół
dzielczość produlkcyjna kuź 
nia cennych gospodarczo l spa 
łecznie form zespołlOwego dzia 
lania roLników. 

Ponad 1.100 r<>łni-czycłi Spół
dzielni produkcyjnych zrzesza· 
jących blisko 36 tys, człon·ków 
reprezentuje na z.ieździ·e prze
szło !20 delegat.ów, kt.órzy do
konają podsumowrun·ia dotych
czasowego dorobku zespołowych 
gospodarstw chłopskich i na
kreśla dla nich zadania na naj 
bliższe lata. Do najważniej
szych z nich, jak stwierd-zil w 
referacie prezes Centr. zw. 
Roł>niczych Sooldzielni Produk
cyjnych - Stefan Jędryszc.zak. 
należeć będzie realizacja wyni
kających z uchwał partii i rzą-, 
du zadań produkcyjnych i spo
łecznych oraz szerzenie ogólne
go postępu na wsi. 

Weil pozostanie 
• w areszcie 

Ekkeh3'rd Welfil . ~ostame w 
areszcie śledc<iym. Od<poowi.ednie 
za·rząd•zenie wydaJ sędzi·a cy
wilnego sądu brytY'}skiego Slte· 
phen Hen.ry, 

WeLI zo.stał ares:zitowainy pod 
zar2lu.tem uslotowania morder„ 
stwa, świadome i n ·ie1bez:piecz· 
ne U57Jko<lllenoie ciała, bez· 
prawne noszenie .t posiada111ie 
broni i amu.niicji oraz sprowa• 
dzenie materiałów wojskowych. 

Te CZY'JlY naruszają m. ll!l. z.a 
rządzenie n1r 187 brytyjskiego 
zarządu WQjskow.ego oraz U• 
cłlw.ałę So:i'usznicze;j ~ Kon• 
trolii n·r 43. 

Przywieziony do sądu w Mo
a.bi.cde Ekkehard Weiil J)O<l:nlósł 
trzy pake praiwej ręki - kcLuGc, 
wska•zujący i środ•kowy - u.k.ła
dając je w ~tałt llotery W. 
Tym zna•kiem P<>Z<l •ra'W'iają się 
ostatnio człornk<>Wie skrajme.j 
organd<zaeji prawkowej 

Sukces orkiestry H. Debicha 
w Mosi<wie 
Od poni eclzlal!ku w repirezen 

tacyjnej moskie„Msklej sali kon 
certoweJ im. CzajkO'WS'kiego wy 
st<:Puje t.6dzka Orkiestra Estra 
dowa Radia I Teleiwtzjł pod 
dyrekcją Hemyka Debicha. Po 
pu•la•r,no-r ozrywka wy p rogram 
konc ertów od arii 0 pero
:wycll do ja.:ra;u - cieszy_ się d;l.I 

tą pqpu>lal!'nością wśród inos
kieW'Slkich melomanów. GO'l"ąco 
ok_la-skiwaone są 'l"Y'S'tępy soli
stow - Izaibeii Nawe, PaU!losa 
Ra.ptisa, Stemi Kozłows'kiej, Ta 
deusza WoźmiakO'W'Skie!go I A
dama Zw.ier:za oraz skr~a 
- Jaona Toczko. 

W czasie inauguracyjonego kon 
certu so Jiiścl wielokrotnie biso 
w a li , zwłaszcza u tw ory kompo 
zy torów radzieck ich. Nagrodw• 
no IC'h h u<: znymi brawa.rad ' 
Wliąza.nka.1D4 kwiaitaw, , · 



Jedność oanstw ~c;austvc~nvch nas2'ct ·głównq siłq 
Dobre nrzesłanki dla nogłębienia 

pokojowei wsoółorocv w Europie Przemówienie W. Gomułki na Zjeździe WSPR Przemówi1eni.e 
L. Breżniewa 

(Skrót} 

P nY'lladł mi za.s:t'Czyt prze• 
kazania Wa&lłelDU Bjalldo
wi gorących pozd.rowień 
i najlepszych życzeń w 

imieniu Komitetu Centralnego 

(Skrót} wa krajów Układu Warszaw
skiego zwolania europejskiej 
konferencji w sprawie bezpie
czeństwa i współpracy. Swiad
czy o tym proces normali'l:acji 
stosunków miedzy krajami so
cjalistycznymi a Niemiecka Re
publiką Federalną. który :r;na
lazł wyraz w zawartym w sier
pniu br. układzie moskieW'skim 
miedzv Związkiem Radzieckim 
a NR.F oraz w parafowanym 
&statnio w Warszawi-e układzie 
miedzy Polska Rzecząpospolitą 
Ludowa a NRF. 

Polskiej Zjednoczone.i Pal'tii 
Rob<>tniczej. w imieniq WS'l:yst
kich ludzi pracy nanego kTa• 
ju. 

Polska Ziednoezona Partie 
Robotnicza łączy z waszą par
tia wyprób<>wana przyjaźJi I 
wsi>óln<>ta idei. dążeń i najźY
wotniejszych interesów obu na

szych państw i narooów. Dzięki 

~"'"~~""~""-~"-~'-"3..."-~"-'''''"'~~~ 

~ Nowy modell ,~ 
~ sluiby zdrowia 
~ ~ 

~ 
Nie ta.k dawno linfonn<>'Wałiśmy naszych czytelniłków ~ 

o przygot<>waniaeh do Wpr<JJWadzenia w życie nowego mo- 2: 
~ delu organizacyjnPgo J><>ISk.iej służby zdrowia. W chwili ~ 
~ obecnej dyskusję nad ndm podjęto w t.nstancjach związko- ~ 
~ ' wy>c<h. m. i•n. na wczorajSZY'lll plenum ZO Zw. Zaw. prac. ~ 
~ Służby Zdrowia w ŁOdzi. Pytań i wątpliwof.ci WOikól tej ~ 
~ sprawy jest jeszcze wiele. ~emu ma on bowiem służyć? ~ 
~ Oczywiście w pierwszym riędi:ie „~a,twieni•u życ.ia pacjen- 0 
~ tów. a w drugim - samych pra.ce>wni.ków służby Zdrowi,a. 0 
~ Od l stycmlla 1971 r. w powiecie wieluńskim i w Zduńskie.l ~ 
~ Woli rozpoczyna<ją pracę . Zespoły Opieki Zdrowotnej. które ~ 
~ skupiać będą caioksztaM działalności leczniczo-diagnostycz- ~ 

~ 
nej. ogólnej I specja.listycznej. łąC'llnie z Jecze<niern s20pitał- 2 
nym i pomocą dO'l'aźną. P<>Z'W'Oli te:> na większą dyspocycyj- ~ 
nC>ŚĆ kad•ry i pełn.1ejsze WY'ke>rzystan;e cenne.1 aparatury me- ~ 

~ dyeznej. Do tej bowiem PC>fY, jak ob!ieZ-O•H>. rozrzucona po .~ 
' różnych placówkach. wykorzystywana Jest zaJed'W\ie od 15 /I-' 
~ do 30 prnc. ~ 
;.i Nieco ilnaeze_j przedst&wia S"ię sy·tuacja w mi0s...tacb wy- ~ 
1 d'lie1Cl'l1ych, ja•k np. Łó-Oż. PQ'Wi<at liczy średn·io 70 ty·s. miesz- ~ 
~ kań.ców, a dzielnie>a ponad 209 tys. ,Jasne. że jeden Zesool ~ 

~ 
Opielci Zdre>wC>tpej nie wystarczy tutaj. Stąd też. mimo tż ~ 
do eksperyme•ntaJ'l1ego wprowadzenia zasad integracy,inych 2 

·-.,.'. w lec1JJlidw1e wytypowa.no w Lod,.,i śródmieście i Polesie, ~~. „ tym niemJl'liej osta-teczne sprecyzowa'l1·ie z.asad d'Ziałalności 
?, musi pC>trwać jeszcze około 3 mie5.ięcy. Na rarzie za,kończono 
Jl, proces rejol!lizacjd s,.,pita•lti dla pC>Szcze{:!ólnych dzielnic. „~ 
~ W samym założeniu nowego modelu, Jedno iest chyba !lal- ~ 
~ Włbżniejsze Lekarz rej001owy przesta.ie być dyspozytorPm ~ 
~ skierowań do specjalistów. Lekarz ogólny będzie Ie c.,, Y ć~ ~ 
r. a specjaliści pemią tylko funkcje konsultantów. Pomoca 
~ ma być prawidłowo zorganizowaRe zaplecze dia11:nostyczne. 
~ Zak>ład·a s>ię w.prowadzenie pracy dwuzmia.nowej w labo- ~ 
~ r.atoriach i pracowniaeb ora.,, u1tworzenoie <luż·bY technlc'Zno- ~~ 
~ konserwatorskiej, spra,wującej pie<"zę na.n apara•tucą medycz-
~ ną, która będzie C>dtąd dysponowana centra.tnie dla ootrzeb ~ 
li lęcz.nictw.a 0otwa·rtei?o I zail)•kn·iętego. ~ 
3. Każdy ZOZ bed.zie placówką i<Dt~ra.Jną PM W>.ględem fli- ~ 
~ n•a.nse>wym. Będzie ·ta.kże Jedy>nym pra=nlłwca na danym :2 
~ terenie, co wyeHmi'l1uje moiHwość za0trudni.a11ia dwukro·tne- ~ 
I.i go tego samego le<karza w ró-ż·nych placówkach . . Tuż w tel ~ 
~ chwioli jed·nak ry1mje się uwaga co do nie<lo6tate„znie. ja<k ~ 
,, si-ę wydaje. sprecyzowanych lxl<!żeów m.aterial.nych. W e-hwili 

.~ e>becnej według wyl<iczeń GUS. śre<lni za.robek le-k.arza w ~ 
~ Polsce wyino.si J)Oinad 6,5 tyB. z;!, Jednak śre<1111le zarobki 
~ Wliekszości lekar'Zy za,trudnl001yeh w służbie zd"e>wia rad na- ~ 
,, rodowych, nie przekraczają 4 tys. zł. Te dyspronorcie po-
~ w!inny ulec zatarciu. Moiliwości prawidfo•wel'(<J ustawi.,.nla ~ 
" bO'dźców jest wiele i tera~ tylko kwesti.a wyb0<ru ""jwtaś- ~ 
~ ciwszy<:h z punktu wi<'lren1a zaepoko.jeni.a PMrleb pac:ie<11·tów, ~~ 
~ o których w osta.t~yn:i ra<'.:hunku tu.taj chodzi. 
~ I spra•wa C>Sta·~nia. W powiatach _,eksperyment" wchod?Ji _w 
;;I, życie z początkiem przyszłego rok'll. Tymczasem zanąd-zenia 
3. resortu ror&wia "- paźd-zoiem\.lt:a br. mówi;ll. ii isi'li.1elące iJMąd ~ 
3. plaoóWlti w~ho<lozące teraz w sk.Ła.d ZOZ. ma;lą zach0<wac d<>- ~ 
~ tychczasową strukturę zari:rudni011ia ! zasa<iy płacy. W ti:l ~ 
I. sytuacji niezbyt jasna wydaje się ce!<lowooć tych poczy.nan. ~ 
~ Zamiast bowiem u.proocić zasady działani.a. kom.pli•kuje . się ~ 
~ je. Ja·k więc widać. nim C>St~{ecz·nde n?"'Y model słuz?Y ~ 
.1 zd•rowia wejdzi·e w życie, choc-by na razie eksperymenta'1·n1e, ~ 
~ tri:eba będzae na niejedno zid.ecydować się C>Statecz,nie. ~ 
~ Mrl ~ 
,,,~~,~~''""'~~,,~,""~"'"""'""""''~ 

temu 1>omiślnie rozwija sie 
współpraca obu naszych krajów 
w sferze politycznej, ekonomi
cznej I kulturalnej. Z roku na 
rok wzmacniają sie więzy go
spodarcze łączące Polskę i Wę
gry. Wymiana handlowa mie
dzy naszymi kra.iami zwiekszy 
la sie w ciagu ostatnie11:0 10-
lecia czterokrotnie. Dalszy roz
wój tej współr>racv 1>newidzia
ny na lata 1971/75 będzie dla 
obu stron ważnym czynnikiem 
p<>stępu gospodarczego. 

Obie nane 1>artie kieruja sie 
przeświadczeniem. że zarówno 
interesy postenu ekonomiczne• 
go i techniczmeg„ .iak i zasad
nicze wzgledy i>olityc"ZnP wy
ma11:aja nie tylko wsnóh1racy 
dwustronne.i. lecz szeroko u<>je
tPj integra.cji gospodarczej kra
jów Rady Wzajemnej Pomocv 
Gospodarcze.i. Podział nracy od 
powiada.iacv interesom wszyst
kich krajów socjalistycznych. 
specjalizacja i kooperac.ia w 
przemyśle. koordynac.ia wielo
letnich nlan6w inwf.'stycy.invch 
i rozwojowych miedzy bratnimi 
krajami, warunkui:t w wielkiej 
mierze szybkie wdrażanie zdo
byczv rewoluc .ii naukowo-tech
nicznej i tworza naitl"walsza 
podstawe naszych sojuszów 

N 
aszym wspólnyni, naczel
nym dążeniem jest zapew 
nienip trwałego pokoju i 
bezpieczeństwa w Euro-

pie i na całym świecie. W imię 
tego celu. działając solidarnie 
z innymi bratnimi krajami so
c,ialistycz.nymi. zwalczamy a
gresywną politykę imperializ
mu. której nowym. brutalnym 
prze,iawem było wznowienie 
bombardowań Demokratycznej 
Republiki Wietnamu przez lot
nictwo amerykańskie. Kate11:0-
rycznie P<>tepiamv te prowoka
cje, obljczona na zatrucie at
mosfery w stosu,nkacb między
narodowych. Kraje nasze zaw• 
sze udzielały i udzielać beda 
p<>parcia narodom walczącym 
w obronie swej wolności i su
werenności. Równocześnie u 
podstaw nasze.i 1>olitvki leży 
leni1nowska idea poko.iowr~o 
wso6listniPnia ze ws-zy<"tkimi 
państwami. niPzależnie od icb 
ustroju s1>olec:r-ne11"0. 

1' on„ekwentna 1>okojow:i. 1>oli
tyka uaństw soc.ialish'cznych. 
umacnianie zwartości i siły 
obro"!'.'ti państw," Układu War
szawskiego zadecydowały o 
tym, że w Ettro1>ie zachodnie.i. 
7.wła5;ic.za w ,ostatni-mJ o~Tesię: 
W1!ięly g6re t.Pndencie do l>G
pręże.nia ; wsp6ipracv. roku.ią
ce nadzieje na sze:rsze porozu
mienia międzypaństwowe. od no
wiada.iacP interesom wszvstkicb 
narodów. Swiadezv o tym re
zonans. z .iaki·m spotkala się 
wśród rzadów i opinii publicz
nej p<>d.ięta tuta.i w Bu<tlanesz
cie 17 marca 1959 r.. inicjaty-

Wszystko wskazuje na to. te 
układy te otwierając twórczv 
proces normalizacji stosunków 
międzv NRF a naństwami Uk!a 
du Warszawskie11:0 stać sie mo
Jl'ą punktem zwrotnym w po
wojenne.i hist&rii Europy. Pra1t 
niemy. aby ta 25-letnia histo
ria. która cechowała zimna 
W<>ina. ciągle rodzona i podsy
cana przez siły rewizjonizmu i 
odwetu w NRF i przez agre
sywne koła imperialistyczne 
NATO. należała .iuż tyl·ko do 
bezpowrotne.i urzeszłości. abv 
sie już nigdy n ie odrodziła. 
Chociaż poli·t:Yczna istota 

charakter klasowv naństwa za
chodnioniemieckiego nie ule,t'ły 
zmianie. z zadowoleniem stwier 
dzamy, że obecny rzad NRF 
pod przewodnictwem kanclerza 
Brandta wyszedł na spot.kanie 
naszym pokojowym propozy
cjom I MPOczatkował nową. 
bardzie.i realistvczna polityke 
wschodnią. wiodąca do trwałe
go porozumie.nia i rzec"owej, 
wzajemnie korzystuej współpra 
cy. 

Twrnpo ni<"od-wracalnego, na
nym zdaniem. procesu norma ... 
lizacjj stosunków miedzy NRF 
a krajami soc.ialistY'cznymi "ia 
że sie ściśle nie tylko "' oodni
saniem 1>arafowane1?0 ukladu 
miedzy Po.Iska a łlol'Rl' oraz ra-· 
tyfikac,ia o·bydwu ukł•,:'16w: 
moskiewskiego i warszaw-skie'l'o. 
Tempo to zależY także od u
znania nl'2ez NRF Niemierkie'i 
Republiki Demokratycznej jako 
równoonwnego Podmiotu 1>ra· 
w:t miedzynarodowe11:0 i przy
jęcia obu 1>aństw niemieckich 
do OrKanizacji Narodów Zjed
noczonych. Interesy Europy i 
poko.iu wYma11::tia. :tby proces 
ten przyśpieszać. 

Wprowad-.enie w życie ukła
dów między państvvami s"Ocja
łistycznvmi a Niemiecka Repu
bliką Fedenlna stworzy nowy 
klimat w E11ro1>ie, sprzyjający 
zwołaniu ko.:nferenr.ji eoro.pej-
skie.i ~ 

Obie .nasze pafli# wfd.,,11 w 
jedności naństw sqc.ialistyc?;
nyc~ w jedności mied-zynaro
doweito ru.cĄu "llbna.uJ:1igt~Ln"11:0 
i robotniczego. w jedności ca
łego fr&ntu antyim.periali5tycz
ne11:0 - dówna sile w walce o 
pokój. 1>osteo i wołn„ść na1'o
dów. Jedność ta oparta na za· 
sadach leni<nowskiego interna
c.ionalizmu była i Jest źr6dłPm 
naszej wiary w niezwycie:żc>,ną 
potęgę idei socjalizmu, 

Osiągnięcia komunistów wę- menty te C>Pieraj-.;j siEi na 'WY-
gierskoch i całej ludności pra- rażnym uznaniu istnie)ącego re-
cującej socjalistycznych Węgier a.In.ie stanu rzeezy w EuTo.pie -
- powiedział Leonid Breżnie-w sytuacji, k.tóra po'WIS'tała w 
- wytyczone pl"zez was nowe wyni.ku waJ.ki wyZ>WO!eńczej 
perspektywy, sukcesy innych narodów podezas n woj.cy 
bratnich krajów potwierdzają śWiatowe.f. Stwar,za,ją one dob~e 
ra.z jeszcze jak ogr<>mne są przesłanki dla pogłębienia 
twórcze możliwości socjalizmu współpracy pokoj_ow_ej. mięcl;zY 
w warunkach, kiedy partia ko państwami europeJsk1m1 w w1e-
munistów niezłomnie i k-onsek- lu dziedzinach, równe>eześnie 
wentnie sprawuje swą k:erow chr<>niąc słuszne interesy NRD 
niczą .rolę w społeczeństwie. i innych krajów socjalistycz-

Naszym wspólnym najwspa- nych. 
nialszym osiągn:ęciem jest ist- .----------------
nien:e świa,towego systemu so
cjalistycznego który rozwija 
się konsekwentn'.e i umacnia z 
roku na rok,. Wspó}ne>ta socjali 
styczna w Eu.rop'.e roz;porządza 
obecnie patężnym pote.n.ejałem 
gospod.arezym. Leonid Breżniew 
podkreśl'.!. iż pomoc wzajemna, 
wzajemne poparcie, praktyc.,,na 
realizacja internacj001alizmu 90-
cJal:styczneg.o ptzyspie-sza roz
wój państw socjalistycznych, 

W gospodarce, polityce, w 
dziedzin.ie ideologii, w spra
wach obrony koordynujemy 
coraz ściślej n.asze wysiłkl 
powiedzoał Leon:O Breżniew. 

W dziedzinie ekonomi=nej 
wainym eta.pem w pód.noszeniu 
poziomu tak:ej współpracy by
ła przeprowadzona ostatn;o mię 
dzy krajami członkowskimi 
RWPG koordyna·c.fa planów gos 
podarki nerOO.OWej na lata 
1971-1975. 

Z kolei sekretarz generalny 
KC KPZR oświadczył m. in.: -
Naszym wspólnym osiągn:ę
clem jest znaczne zwiększenie 
efektywności 90juszniczych sił 
zbrojnych państw Układu War
szaws)<:ego. Jest to ważki czyn 
nik trwałego ookoju w Eure>pie 
i ooza jej granicami. 
Areną aktywnej wa1'1ct I kon

frontacji obu przeciwstaw.nych 
systemów jest - jak sbwierdZ:ł 
dalej Breżniew - kontynent eu 
ropejski. Właśnie polity>ka 
państw socjalistycznych stała 
się głównym z owych czynni
ków które przyczyn:ły sie d-0 
istotnego uzdrowi.em„ a tmosfe 
ry p<>litycznej w Elire>pie w 
ciągu ostatniOh lat. 

Leonid Breżniew ośw'.adczył, 
że idea zwołania europejskiej 
konferencji w sPra'W'<!.::h bfzpie 
czeństwa została przy<·tiy'nie 
ootrakt0<wana orze>! wiekswść 
państw Europy i toruje sobie 
dz:~ drogę do pra!d.vc~nej rea
ldzacjf. · 

Wynik:iem wieloletniej, m:goo 
n'.oneJ. wyncyp'.alnej oolityki 
nasze) V."9Pólnot-v - i>owiedział 
Leonid Breżniew - i realistyci:
DelJfo stanowisk•. zajętel'(o przez 
nowy nąd NRF, - <>ozywiście 
nie bez wpływu n.a•strojów sze
r0<k~ch warstw ludności tego 
kraju - było również zawar
cie układu między ZSRR i 
NRF i niedawne oarafowan:e 
układu miedzy Polska Rzecząoo 
spolitą Ludową i NRF. Dolm-

Z udziałem K. Rusinka 

Wręczenie sztandaru, 
drużynie harcerskiei 

W dniu WC2orajs-zym w 7.i;.
sadniczej S'l:kole Samochodowej 
przy ul. Przybys.zewskiego 79 
odbyła się uroczystość wręcze
nia sztandaru miejscowej dru
żynie harcerskiej im. Czerwo
nych Kosynierów Gdyńskich. 
sztandar ten ufund&wany został 
prze.,, komitet rodziciel.ski szko
ły. 

Na nroczyst<>śt ha.rcerze 
'l:aprosili delegację -kombatan
tów II wojny . światowej. jak 
również przedstawiciel; Wybne
ża. Przybył także wicemini
ster kultury i s>:tuki Kazi
mier'l: Rusinek. 

Podczas uroczystej zbiórki K. 
Rusinek udek<>rował cztery o
soby H&n<>rowymi Od=akami 
Przyjaciół Harcerstwa. Druho
wie złożyli uroczyste ślubowa
nie, zaś na zakońc.,,enie odbył się 
występ artystyczny, ooświęcony 
pamieci obrońców polskie11:<> 
Wybrzeża. (cis) 

Spotkanie w Klubie 
Publicystów 
Ekonomicznych 

'Akt'\lalna sytuaeja ge>spod.ar
~ i zagadn·ienia ne>wej stra
tegid gospoda·rcze.1. pro-blemy 
ro•zwo]u Łodzi, P[Zemysł'l! nasze 
go m,jasta i regionu . łód·zkiego, 
re>la Z<l!pleeza nau•kowo-bada-w
tzep;o, i>td. - 0<t<• niektóre te
~f->t-Y po,susze>nę .pa wczoraj
szym spe>tkanóu - 'kierownika Wy 
działu Ekonomicznego KL PZPR 
- !Ir K. Łukaszewskiego - z 
d'Zienniika•rza.mi, człOinkamo Klu
bu Pu·b!lcystów Eke>nomdcznych 
przy O<ldziale Łódzkim Stowa
rzys·zeni.a Dziennika.ny Pol
Sokich. 

(sil 
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Jak grała ekstraklasa? Wyróżnienia kolarzy łódzkich 
Dziś chcieHśmy zająć l'f.ę bli

'ie1 a'll.alfzą pierwszei rundy roz 
e:r.ywek o m'.strzostwo · ekstra
klasy p;J:karskie1." 

M:Strzostwo Jesieni zd<;>b.Yi>a 
drużyna d;ysponująca nl;\JrDW
niejszą forma w Polsce - Le
gia. Wojskowi oonieśli najw:ę
cej ~ycięstw zdebywając 22 
pkt. zarówno w meczach mi
strzowskich ,jak i w mU;dzYIUl 

Komunikat 
" 

Totka" 
PP Totaliutor Sportowy za

wiadamia, że w takladach p-il 
karskich z eimą 21 listopada 
1970 r. stwierd1<ono': 

17 rorw. z 13 tra!'ieniami ...:. 
wygręne po 1~.233 zł. !.288 rotJW. 
z 12 trafieniami - wygrane po 
113 zł, 14.74! rozw. z 11 trafie 
niami - wy.grane po 35 ;z:I. 

wo·bec tego, że na wygra•ne 
z 10 trafieniami przypada kwo 
to poniżej 5 zł. wjgranych tych 
nie wypłaca się, a cała pula 
przez.nac.zona na wygrane tego 
stopnia (zgodnie z regulami
nem) pr-zerzucona została na 
wy:;rane z 11 trafieniami. • * • 

W zaklada~h Toto-Lotl!'a z 
dnia 22 !iste>pada 1970 r. stwier 
dtono: 

I rozw. z 6 trafie'!l1ami - wy 
grana 1.000.000 zł, 4 ro:iw. z 5 
traf. pręm. wygrane P" 
578.2'23 zł, 158 r<>Zw. z 5 traf. 
zwykł. - :wygrane po 21-179 zł. 
12.788 rovw. z 4 trafieniami -
wygrane po 332 zł, 24!.R95 rozw. 
z 3 trafie•niami - wygrane po 
18 zł.. 

Kukułeczka o łac i ... 
za pi~ć trafień rwykly.ch zł 

4.800. z.a cvtery trafi.enia pre
m-iowane Zl ~3. za cztery tra 
tienia. zwykłe zł 1$1, za trzy 
trafienia premiO<Wanf! "' 20. za I 
trw trafienia 2'WYkłe :tł )O • . 

Uwa.ga! Na glówiną wygra•ną 

przYIPada 500.000 zł. 

rodowych gpot:kaniac-.h 1'.Y\lChaTo
wyeh legioniści wykazal'., że 
aktualnie dysponują najleps1<ą 
formą spośród polS'kich drużyn 
I poważn 'e liczą się ze .Zdoby
ciem kolejnego tytułu mistrzow 
skiego. 

Ruch Gócni\c i ROW stanowią 
ścisłą czołówkę eks~Taklasy. 
Chorzowianie już od Qłui;szel(o 
czasu mają aSPi raciP nawet do 
tytułu mistrzowsk'ego, . al<: ze
npÓł ten gra bardzo n.:ero~no: 
To -samo zresztą dotyczy Górn: 
ka. zespołu dy1;no!luJące,I(<> gru
oą n.e.Jwlększych indyw:dua1n9-
ścl p'łkarski ch, jednak zbytnio 
chyba eksl>loatowanei:o przez ca 
ły rok „na oknu;i;lo", Najwię
kszą 'ł'liespodzianką iest wysoka 
!<>kata bel'liaminka ROW. celu· 
jącego zresrtą w rozgrvwaniu 
dobrvch meczów n;, własnym 
terenie. 

Ostatnia w tabel: Gwa'l'd'.P. od 
<zbstego GKS dziela z.aledw'.P 
trcy punkty. Sw'adczy to o 
wvrównanvm oft'z:omie poz.o.sta
ły-eh zespnlów ekstraklasy. Nie· 
stety. oozlom ten wiele oozC>Sta
w' a d„ życzenia. Wynika to 
ch<>c i ażbv z fe ktu. że naiczes
tszym wvnikiem bvło 1 ·o (17 ra
>.vl o : o (14 razy) i I : 1 (13 
razy), W 91 meczach strz~-
lono 214 bramek. co daJe 
pneciętną 2.4 bramki na 
jeden meC"Z. Najleoszym snal· 
oerem okaz3i s'ę He-rm;on 
(Ruch) - 9 hramek. przed Ga
d<>chą i Malk'ew'.czPm <Lei>:'•). 
Mor'k<em (Rll<"h) i Lerchem 
(ROW). którzy strzel;J.i po 7 
bramek, 

K'bice n,,_...k-onale or'.ef!ł11.i~ ,ie 
w akt11elnej •vtuoc_H polskiegn 
p'łkar~twa. Swianczy o tvm 
chnciażbv frekwenci::; na me
czach. W sumie ~ootl<:ani=i o 
m i..trl".ostwn I li!(' iesiP11.'„ nl'!la 
dało 1 mln lunzi. eo dai" bar-, 
dz,., niską pr7eciętna 11 t.vs. W:
d7f>w no jed""' spotkanie. 

Tak W:ec słaba forma nos•ei 
reorezentacji znajduje swoje 
potwierdzęp.ie w n.:e nal)et>';'zym 
po~iom'.e spotkań ekstra.kta,v. 
Jedno , drugim jest bezpośred
nio związane l tylko poorawa 
pracy z p'łka!"zam! w klubach 
soov.rodować może n,..,,or;ivle o
l'(Ólnego POiZL<>mu polsk·ieg.n f'it-
9olu. ~) 

2 DZIENNIK ŁÓDZKI Jll" %88 (694'~ 

PZKe>I. ustaJtt jtl'Ż li„tę z.awod 
niJków, mających p.rzygot0<WY· 
wać się do sezC>tlu 1971 r. 

Do Wyściogu Pokoju wytypo
wano 11 zawodników, którzy 
tre.n-ować będą pod Iciere>w
nictwem trenera H. Łasaka. Są 
to następujący ko·la•rze: Z. Cze
chowski. z. Hanusik, Zb. Gór-

Szachowy turniej ZMS 
dla młodziety 

W Pałacu Młod,zieży przy ul. 
Mo·ni·uszki 4a zostanie przepro 
wadzony turnie.i szachowy ZŁ 
ZMS i Pałacu Młodzieży dz'.ew
cząt i chłop.ców w trzech za
sadniczych grupach: do 15 lat. 
16-18 lat i oowyżei 18 lat. Prz" 
w'.dz'.ane są liczne nagrody. 
Zl!łoszenia do 28. XI. br. przyj
mowane będą w informacji Pa-
1-acu Młodzieży i Ośro<lku Sza 
chowym przy ul. Zachod.niej 
97 (tutaj w godz. 18.00-22.00). 
Początek turn'eju w dniu 

3. XII. 1970 r. o ~odz. 16. L'.czy
mv na frekwencje członków 
ZMS z zakładów pracy i szkół. 

!llktl.. A. Kaczmarek, w. Ma-tu- kiego, S. Rubin.a., R. Tyszlńewi-
siak, J, Mi0kołajczy.k, J. Stachu cza i Zb. BTC>S'ZCZaka. S<1 to ko-
ra. K. &tec, R. Szurkowski, H. larze. którzy sta.rtO<Wać będą na 
W<>żni·a.k i Zb. Krzeszowiec. W dystansach średn-ich. 
składzi.e tym znaleźli się wszy- W grupie sprim0terów do ka-
scy ci k<>larze. którzy startowa- dry z Łodzi p<>Woł·a.no: A. Be-
li w re>ku ubiegłym, Pooajemy k.a. J. Grabarka, J. K0<tlińskie-
ich nazwiLS'ka i zajęte przez go i S. Szymczaka. 
nich miejsca w roku bieżącym: W \ym zestawieniu na,jwięcej 
R. S'Zurkowski - 1. Z. Hanusik jest Z.awoo•ników z łódzkiego 
- 3. A. Kaczmarek - 5. Z. cze- Orła I z Widzewa. 
cho•W'Ski - 6, W. Ma,tusiak - 9, Objęcie central'!lym szkola-
Zb. Krzeszowiec - 31 i K. Stec n•iem tak Jieznej grupy zawod-
- 32. ni·ków łódzkich w dużej mierze 

o pewnym kryzysie kolarstwa gwaran·tuje wz.rnst pozl<>mu. 
szooe>wei;o Łodzi świa.dczy fakt. (n) 
że tym razem nie widzimy w ----------------
Sokładzie an·i jedl!lego reprezen
tanta z naszego okoręgu. 

W grupie rezerw znajduje się 
5 zawodników lódzkic'll; J. Bek. 
J. Bylicki, M. Majkowski, J, 
Kaczmarek, G. Mogiła. Ten 
ostat0n•i w sezonie 1971 starte>wać 
będzie w barwach warsz-a.wskiej 
Legii. 

Znac.z-nie iep1eJ przedstawia 
się sytuacja Łoozi w kolarstwie 
borowym. Wyróżni·ono tu nas.tę
pu jących naszych kolarzy: B. 
Godrasa. J. Głowackieg<>. P. Ka 
czorowslciego. B. Kreczyńskie
go, A. Pierzyńsk~e.go, M. Nowie 

Ref lektorem 
po boźskach 
"ZNOKAUTOWAŁ" SĘDZIEGO 

Rzad•ki wypadek miał miejsce 
w czasie meczu piłkarskiego 
między West -Ham i Wolwer-
hampton (3:3). Otóż znany 
obrońca angielski, wielo-
krOit.ny reprezentant kraj u 
Bobby Moore, ta·k niefor-

Dziś ood łódzka siatka 
tunnie k<>pnął piłkę, że uderzy
ła ona w głowę źle ustawi0<ne
go sędziego tego spot-kama p. 
Lewisa_ który p.a<l·ł na boisko 
straciwszy przytOimnooć. Moore 
chwycił gwizdek. przerwał mecz 
i docucił sędziego, Pan Lewis 
dopr<>Wadzil mecz do końca. • Derby siatkarek Starł 11- ŁKS 

• Anilana gra z Calisią 
Dziś !t jutro w Lodzi odbędą 

si ę kolejne ~potkania o mistrzo 
stwo II El'!; siatkarek i s'.atka·· 
rzy, Dojdzie <;Jo bardzo inter1>
suiących meczów. 

Szczególnym powoozeniem po 
winny cieszyć się drugoligowe 
d'erby s'.atkarek Sta.rtu n i ŁKS. 
Oba mecze Oidbedą S:ę w sali 
przy ul. Teresy 56, pacz. o godz. 
17. Spodziewać sie na!eży za
c;Ptvch i ładnvch po.1edynk0w. 
Równ ' eż w Łod?i grają siat

ka!'ze Anilany. Dzlsiejszym i 

jutrzejnym orzeciwnlkiem łódz 
kich chemików będz'.e Calosia 
Kalisz. Mecze Oidbędą się w 
hali ŁKS orzy al. Unii 2., oocza 
tek o gooz. 17.30. 

Przy okazji chciel'.śmy jesz
cze ra•z zwrócić uwagę na zbież 
ność term;nów wszystk.ich czte
rech spotkań. Czyżby zarówno 
Start 1alk i Anilana nie mogły 
sie poroznm:eć odnośn!e usta
len i~ ter..,,;'lÓW nie kolidują
cych z sobą?_ 

WYPADEK LANGNERA 

Bardzo groźny Wypadek mfal 
w czasie meczu Ba.Jldon - GKS 
znany e>brońca Baild<1nu Gera.ró 
Lan.gner. Jadąc na pełnej szyb
ka.ści stracił <>n równowagę, 
upadł i uderzył głową w ba.ndę, 
a następnie w lód. Le·karz 
orzekł zła«nal!lie podstawy czasz 
ki. Stan hokeisty nie bud.zi 
obaw. Ja.Je wiadomo w Polsce 
używanie ka.sków jedynie jest 
i:a·leca!lle. a ni·e obowiązu.Jace. 
Czy nie warto bvloby WPrO'Wa-
dZić obe>wiązku noszenia 
kasków?. I 

Hokeiści ŁKS 

pokonaU .Akers 7:6 
W towuzyskim meczu hoke 

jowym ŁKS pokonał wczoraj 
szwecillki zespół Akers 7:6 (4:1, 
0:3, 3:2). Bramki 91a łodzian 
strzelili; Jak.ubczy>k 2, Lejczyk, 
Odorowicz, Słowakiewicz, Ste
fandak i Kopczy1'tski, a dla go 
ści Eriksson, Andersson, Walhnt 
Bergkrist, Bergg>ren i Carde
stal. 

Jako że wczorajsze spotkanie 
było meczem tO<Warzyskim, pra 
ktyc;znie rz~ biorąc, bez żad 
nej stawki. nie mogło usatysfa 
kcjonować łodzkiej publicznoś
ci. LKS okazał się zresztą o 
klasę lepszym zespołem od 
Sllwedów. Dlatego też po wy
raźnym wygraniu pierwszej 
tercji 4:1, w drugie; !odzianie 
wyraźnie zwolnili tempo, co 
skrzętnie wykorzystali goście, 
zwyciężając w tej tercji 3:0. W 
e>statniej części mecz-..1 LKS 
nieco przyśpieszył i ostMecznie 
rozstrzy,gnął sootkanie na SW<'> 
ją korzyść jedną bramką. cho 
ciaż w pnekroju całego spot
kania mógł ich u-zyskać wię
cej. 
Dziś o god"Z. 18 Akers spot-

ka się z reprezentacją Zgie-
rza. (IS) 

w skrtócie 
A Sensacyj•nie przebiegały mi 

strzostwa bokserskie ZSRR na 
rok 1970. Di.iewięciu ubiegło
rocznych mistrzów Kraju Rad, 
a wśród nich dwóch aktual
nych mistrzów F.uropy I mis-t,r-z 
olimpi <ski straciło tytuły' mj... 
strzow~kie. A oto aktua1ni mi 
strzowie ZSRR w kolejnoś--::i 
wag od panierowej do c ież
kiej: Siemieinow, Bu(cr~ 1ewski, 
Mielnik<>W, Zurza, Chromow, 
Kaza'!'ian, Nbdra·chmanow. Tre
giubow. .Tuocjavicius, Ko.rota
jew, saroja.n. 

A Polscy kolar-ze szooowi za 
jęH u'erwsze mieisce w do
ro~llne.i kl?~uT:',acji rep-re.zen„ 
tacj i k.raj-awych. 
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X:.PeietynQ•• 
dla M. Kucnera 

Łódzki .__poeta, Mieczysław 
Kucne1 otrzymał noetycką na 
l{rode „Peleryny". przyznawa
ną corocznie przez Zrzeszenie 
Studentów Polskich i Klub 
Studentów Wybrzeża ,,żak" 
w Gdansku. Nagrody te przy 
znawane sa za najciekawszą. 
książke poetycką roku; tym 
rązem chodzi o tom poezji M. 
Kucnera ,,lmie własne". WY'"' 
dany przez Wydawnictwo Łódz 
kie. 

Popn:ednio analoogiczne na
l{rody otrzymywali m, in. s. 
Grochowiak, E. Bryll, z. Her
bert, J. Harasym<>wicz i T. 
Kubiak. l\lieczysław Kucner 
jest 1>ierwszym łódzkim poetą, 
któremu przyznano to wyróż-
nienie, (kat) 

Żółwie tempo 
na F~brycznym 
Mo;:czą się łodzianie wyje:ildża 

ją.:y ie.o przyJezazaJący, męcz~ 

SH': przy;e"im prLebuaowa 
Dworca l'·aorycznego trwa. Gay 
byz Jednak tempo rooot napa
wało optymizmem! Ale jak wy 
kazu;ą i poo1ezne ooserwacie 
i szczegolowe analizy - rze~z 
ma sH; wprost przeciwrue. W 
kwiewuu br. zakonczono l etap 
robot, lee.z tylko w 6U proc., 
bo np. w poaziemiach strony 
wschodnie; miało byc urządza 
ne w.c., ale jakoś nic z ;eg~ 
me wyszlo. Od kwietnia poz.o
state roboty w ramach l eta
pu nie są kontynuowane. W za 
mian ias przystąpio·no do... U 
etapu przeouaowy, a więg_ w 
śroctkowej częsci budynku. Prze 
widu;e s11:, że jego re.stizacja 
ma trwać 30 mies:ęcy, ale w 
br. nie uda się zrobić w•~ceJ 
niż 17 proc. 

Stwierdza się wreszcie ofi-
cjalnie - to o czym juz p1sa
lismy, gdy budynea dworca 
nie był jeszcze naruszony 
że MPRB nr 1, które jest tu 
generalnym wykonawcą, nie 
jest przygotowane do przep.ro
wadzenia ta.k poważnej pracy. 
Zwraca uwagę ruez;miernie sła
be tempo robót. Latem praco
wało tu wszystkiego 4-5 iudzi, 
osta~nio widuje" się 9. Prawdą 
jest, że nastąpiły opóżnienia w 
dostawie materiałów: pustaków 
Ackermanną, b ');_to~arkl drzwio
wej I okiennej, ale to z.aledw'.e 
pogłębia nieco istniejące '>póź
nienia. Prawdą 1est też, że n1P. 
ma jeszcze kompletnej doku
mentacji na urządzenie wnęt:t 
nowef.o d w0<rca, ale to także 
stanowi tylko uzupe!nieme pro 
blemu. Wniosek jest jeden· 
MPRB nr 1 musi tę „wizytów
kową" dla miasta robotę po
traktować poważniej niż do tei 
pory, (jp) 

Podziękowanie 

Zauąd Okręgu ZNP i Ku
ratorium Okręgu Szkolnego 
m. ł:.odzi składają serdeczne 
podziękowani,e wszystkim or
ganizącjom społeczno-politycz 

nym, młodzieżowym, instytu
cjom państwowym i społecz
nym, zakładom pracy i indy
widualnym osobom za nade
słane życzenia dla wszystkich 
pedagogów i wychowawców 
łódzkich z okazji Dnia Nau
czyciela. 

Zarząd Okręgu ZNP 
Kuratorium Okręgu Szkolnego 

m. ł:.odzi 

W KRIĘGU MEBLI Halo. tu mówi „rozgłośnia . wystawowa" 
• Moda na połysk 
• Rosną obróty 

bawem nadejdą następne. Będa· 
to komb'nowane komplety w 4 
wariantach. 

Handlowcy narzekają 1ednak 
na nierytmiczność dostaw me
bli krajowych. Np. w sobotę 
ub!egłeito tygodnia otrzymano 
22 wagony mebli kuchennych. 
a od tego dnia do wczoraj ani 
jednego. Lukę te wypełniają 
dostawy mebli importowanych. 
Dobre prognozv dotycza popra
wy terminowości dostaw mebli 
z magazynów do klientów. Do 
posiadanvch 34 aut dojdz;ie jesz
cze w ciągu bleżacego roku na
•tępnych 5. Ponieważ tzw. bia
ł;:i tapicerk::i c!eszv sie o~rom
nym powodzen'.em. w przy
szłvm roku ma pov."1tać jeszcze 
jeden punkt św'ądczący takie 
usługi. a pod koniec przvszłeito 
roku rozooC'rn:e sie budow~ no
weito n•wilonu meblowego na 
Widzewie. 

• • • 
255 eksponatów 
Modele zdalnie kierowane 

• Import w IV kwartale 
• Poprawa transportu 

Radiosłacia nawiqzuiqca 
łączność z krótkofalowe.ami 

Popyt na meble ze strony łodzian nie słabnie. Obserwuje .• 
sie. że co rok rosoa obroty w handlu meblami. Jest faktem, 
że meble popularne. matowe cieszą sie cora„ mnieis•Y!" 
zainteresowaniem. natomiast najwiekszy popyt notuje się 
na meble o tzw, wysokim połysku, 

Czwarty kwartał jest zwykle mentowe zarówno 110kojowe jak 
okresem wzmożonvch zakupów i kuchenne. 
mebl'. W ubiegłvm roku w paź 
dziernika. sprzedano Ich zdawa- W IV kwartale nadchodzi za-
łoby sie Z• rekordową sumę 44 wsze najwiecej mebli z impor-
mln zł. tymczasem w paździer tu. To zjawisko wystepuje tak-

. ml ł że ' w tvm roku. Z NRD nad- Kas. 

W klubie MPiK trwa wystawa 
młodych m:strzów techniki 
LOK. Zgromadzono tu 255 eks
ponatów z dZ::edzinv motoro
wej, modelarskiej. laczn<lŚCi i 
wyposażenia -ołetwonurków. Na 
wystawie prace swe demon
strują czlonkow!e LOK z Lodzi 
i województwa oraz 7 Rzeszo
wa. Warszawy i Lubl:na. Jej 
celem jest proo"al(owanie tech· 
niki wśród młodzieży. 

niku tego roku za 60·4 n z. chodza meble seinnentowe ty-
Na co możemy Liczyć w okre- pu .. Lipsk" kuchenne meble !--------------------------------„ 

sie najbLższych m!esił','Cy? Kra- również seitmentowe, typu 
.iowych kompletów otrzvmamv „Burg" i „Babette". Do nowych 
k!lkaset a wśród nich tzw. kom zestawów należa .. Kompliment''. 
binowane: „A tas". ,.Goleniów". .,Rub:n". ..Frankfurt''. Czecho 
.,Bari'' ... Olga''. „Jerzy". ..Han słowacja zapowiedziała rów-
ka". ..Odra". Przyrzeczone sa nież. różne komplety komb'no-
też cieszące sle dużym powo- wane. Wśród 1ul(osłowiańskich 
dzeniem kompletv radomsk'e. komoletów zna1da sie równie;: 
z komoletów stołowych zapo- znane 1uż „S'monida". .,Ivone'' 

Proi~kt W("'Jrf 

Pasy na jezdni po francusku 
Wielokrotnie na tamach „Chcąc ulżyc kłopotom dro

gowców podaj<: do Ich wiado-

Trzeba przyznać . że przedsta
wiono tu barcfzo bogaty doro
bek klubów LOK. Wystawę o
twierają eksponaty niezbędne 
do nauki kierowców m. in. sil
n:.ki „warszawy" w ruchu. Da 
lei - interesujące modele flo- . 
ty handlowej i pasażerskiej o
raz okrętów wojennych. Nie
które z tych modeli sa zdaln'.e 
kierowane przy pomocy fal ra-

. diowych. Również zdalnie są 
sterowane modele samochodów. 
Na wystawie n:e brakUje m. in. 
modeli czołgów . samolotów. a 
także różnego rodzaju łodzi i 
kutrów torpedowych. 

w dziale łączności zwracają 
uwagę radiostacje ·nadawcze. 
Jedna z n'.ch nawiązuje bezpo
średnio z wystawy łączno.ść z 
krótkofalowcami. Równ'.eż wczo 
ra1 było otwarte sto'.sko poczto 
we , okol1cznościowym datow
nikiem. j.kr. 

wiedziano bytomskie obornlc- ora 7 tzw. zestawy wypoczvnko 
kie, trzcianeck'.e. z Głuchota- we skladaJace sie z kanapy. 
zów i GrudZ:ącfza. a także bar 2-3 foteli i ewentualnie stoli
dzo poszukiwane typu „Violet- ka. Z Rumunii oczekujemy na 
ta". Ponadto spodz!ewane sa komplet y stołowe m. in .. ,Ar-

„Dziennika" pisaliśmy o bez
ustannych kłopotach z trwałym 
oznakowaniem poziomym na 
jezdniach. W odpowiedz! na na 
sze artykułv nadeszło do re
dakcji wiele listów od Czytel
ników. 

mości, jak znaezy się jezdn!e !================ 
we Francji, gdzie niedawno g-> 

dostawy mebli po,iedynczvch ites". „Marella" i „Efor'.a". Wę 
m in. szaf. tapczanów. b'.b!io- f?rv nadsyłać beda sukcesywnie 
tek i kanap. Komplety kuchen- ze•t.awv wypoczynkowe. 
ne nadejdą z Olszvnv Lubus- Otrzymane Po ra7 pierwszy 
k'e• Opola i Lubarki. Równ'eż w pa~d>'.erniku tel(o roku koil".-
maJa n.adeiść cieszące się dU· oletv mebli z ZSRR Toze.,,zły 
żym powodzeniem meble seg- się 'w ciągu jednego dnia. Nie-

A oto oo na ten temat pisze 
p. Stanisław Podrzycki (adret 
zna.ny redakcji): 

I 111111111111111111111111111111111111 Ili li I I I li Ili li I I llll 1111111111111111111111111111111111111~11111111111111111111 
Już jutro w sklepie .,Eldo

mu" w „Kapeluszu pana A.na
tola" !Osiedle Kurak) sprzeda• 
wane będą bębnowe, automaty 
czne pralki produkcji jugosło
wiańskiej. Łódź otrzymała serię 
informacyjną 80 sztuk tych in
teresujących, al" i kłopotli· 
wycb urzadzeń. Pralka jest ła
twa w obsłudze I wyposażono 
ja w 12 programów prania, któ 
re nastawia się w zależności 
od rodzaju bielizny, czv odzie 
źy, stopnia jej zabrudzenia ltd„ 
itp. Najdłuższy cykl prania wy 
nosi tu 2 godziny. Na koniec 
5-kilogramowa porcja bielhny 
jest odwirowywana, co l>Ot.ba
wia ją w znac-znym stopnin 

Wvstorczv tvlko za~roor'""mowr.ć 

Pralka automat 
wyr~cza gospodynię 

worly. Po 7-akońc-Teniu całef?o 
cyklu pralka sama się wyłą-
cza. 

W praktyc.. W:VJ!:'ląlła to tak. 
ił 'IVtyczkę wkłada &ię do kon 

, • 1 

taktu, jedną gumową rurę łą
czy • kra nem, drugą (specjal
nie wygiętą) zaczepia o brzeg 
wanny, czy umywalki, pokrę
tłem ustawia odpowiedni pro
gram, ładuje S kg bielizny, na 

~~~""''''~~~~ 
~ ... „, , ~-·' 

~ Co daie ~ ,,, 
~ ~ ' 

ciska 
dzieje 
nie •.• 

guzik i dalej wszystko 
się samo, • automatycz-

AlP: pTalka kosztuje 13 tys. 
zł i będzie sprzedawana tylko 
za gotówkę, wymaga bieżącej 

wody z kranu, instalacji elek
trycznej z uziemieniem wy
tn:ymującej pobór mocy jedno 
razowo 2,3 kW. Za to „Eldom" 
pomyślał ~lą,ściwie .. o 'jl'szyJt
kim; Przyirotowan 0 specjalna 
ankfetl: r dra ty~h. " kt<rrzy zdecy
il uja " sio: tę praJke naby~. Za 
opłatą Od 30 do 90 zł pralki, 
ważące ok. 90 kg będą odwo-
żone i wnoszone do mieszkań 

nabywców w kolejności zaku-~ pracującej matce ~ 
~ . ~ pywania (dziennie można prze-

~ UCh w af a nr 158~ wieźć 15 pratek>. w orygina1-
~ ~ nym opakowaniu będą też in· 
~ Na ten temat ~ stalowane w domu klienta 
~ dziś, 25 bm. ~ wypróbowywane w C'lluie pra-
~~ 'PrzY NTU 303-04 ~ 

w l(<>d.zlnach 12-13.:it ~ nia. 
~ lldzielać bedzie odpowiedzi Czy się pralki te pnyjmą -
n. to inna sprawa, ale taki stosu-
~ m ~ . ..O:'=:.. nek do klienta pow101en 1ię 

~ BOGDANA R~BCZY~KA ~ :1::11 !!it pr;~j: ~a :::::· - toJ, 
9
:;ia 

~ d:ta:;:Iw t„P~"~~h ~ il Jl ; ~n:o~';da~y~~~;zew - P:::;;i~mkr~~ 

ściłem. Otóż zjawia się eki•p3 
składająca się z kilku robotn;
ków. Dwóch z nich wynosi • 
samochodu rodzaj długiego wą 
skiego łóżec-zka dziecinnego spo 
rząd·z<>nego z prętów meta !o
wych, a dwaj inni niosą pa• 
ze sztucznego tworzywa kolo
ru pomaranczowego odpowiada 
jący kształtem i powierzchnią 
omawia·nemu urządzeniu. Owo 
„łóżeco:ko" ustawiają robotnicy 
w poprzek asfaltowej 1ezdni. 
iJeden t nich włącza urządzP
nie ogrzewcze I z ram .. lóżec' 
ka" tryska ogień, który roz
grzewa I roztapia, w ciągu ki 1 

ku minu1, powierzchnię asfalto 
wą. Na roztoolonym asfalc!e 
układa się plastikowy pas .. . 
Nie zauważyłem. ażeby ruch 
drogowy był w tym =z.astP 
wstrzytpany. Jeśli robotnicy ci 
wykonywali to z taką beztro
ską. a samcx:hody natychmiast 
korzystaly z jezdni, należy przy 
pumczać, te tego rodzalu wto 
pienie na gorąco pasów ze 
sztu·cznego tworzywa jest =zyrns 
trwałym. A wykonanie tego 
jest niebrudne I zabierające nie 
wiele czasu. Może by więc 
spróbować czegoś takiego i u 
nas?" 
Sprąwę ti: ded;vkujemy Za

rządowi . Dróg -i- ·Zieleni .RN ;n. 
Łodzi. Miasto bowiem ciągre -

nie moie się uporać t i>re>ble-
mem taniego l trwałego ozna
czania przejść, pasów ruchu i!JP. 
Malowanie far-bą 1est I klopa· 
tliwe i lrnsztow,ne, i nietrwa-
le„. (eo) 

NTU so·s·o4 
od owiada 

Odznaczen;a 
dla aktorów . 

I p_racowników 
„PINOKIA„ 
W dniu wczorajszym na 

zakończenie uroC'Zystosci ju
bileuszowych 25-le<:ia dz.ia
łalnoSoi Teatru Lail.ek „Pi
nokio" odbyło s.ę (po spek
taklu „O czym mowią po
ry roku"ł spotkanie zespołu 
tej sceny z władzami nasze 
go województwa i miasta. 

Podczas tej uroczystości 
aktorzy i pracownicy Tea
tru „Pi.nokio" udekorowani 
zostali zaszczytnymi odzna
czeniami. Reżyser Wa.oda 
Byrska otrzymała Krzyż Ka 
W9.lerski Ol;deru Odrodzel).ia 
Pols.ko., a siedmiu innych -
S.rebrne . Kr;-]-że Zasługi. 

Odz..naki Zasłużonego Dzia
łacza Ii;:ultury minister kul
tury i sztuki przyznał akto
rom: D. Biurkowskiej, J. 
Ptaszyńskiemu i T. Wojano 
wi. Sześciu innych otrzyma 
ło Honorowe Odznaki Woj. 

Łódzkiego. 
Teatr Lalek „Pinokio" 

swoją szeroko zakroi'oną 

działalnością pr~yczynia się 

walnie do upowszechnienia 
kultury na teren4e naszego 
województwa I miasta. 

Gratulujemy serdecznie! 
M. J, 

~ We>J. Insp. Pracy. ~ jowej propukcji, ~ 

~j-eM.0!n~~~= k~8:t~~~~ ~~~~,~~~~"~~~'\..'\..'\..'\..'\..'\..~~~'-'-'-'-~~~ 
~urlopu. ~ Informacja telefoniczna 113 DYŻURY APTEK 

~A czy mOtłlna skr6cM wył;ej ~ Straż Pożarna es, 666-n, 195-55 eo n. CDZI E ~ KIE 'DV t ~ wymienlony urlop? ~ 499-90, 257-17 c; 
~ ~ Pogotowie Ratunkowe 09 
~ ~ j~,k wygląda w t'.!m oltt'e-1<!: Pogoto'IVie MO 07, 400-00 500-GO 41 
~ s1e sprawa za~1łku dLa ł!l~ ' 
~ . matki t dziecka. TEATRY POLONIA „Bnezlna" od „Nie drażnić clocl Leonty-
~ ~ na.gr6d z tundUSZ'll za.kła-~ lat 16 (poi.) godz. 101 12,15, ny" od lat 16 (franc.) g. 20 
~ dowego, ~ WIELK1 - Codz. 19 "Cynif'J.k 14.30, 17, 19.30 ŁĄCZNOS(; - „Jak rozpętałem 
~A urloopu wyp!>Czyn.kowej(o ~ sewi.lstki" WISŁA _ ,,Inwazja potworów" II wojnę światową" cz. Il ł 
~ ora.z z fa.kich jeszcze przy~ POWSZECHNY - godz. 19.15 od la>t 11 (jap.) godz. lO, l2.15, III „Za bronią''. „Wśród 
~ wilejów korzysta pracują-~ „Lizystrata" (dozw. od 1at 18) 14.30, 17, 1g.30 swoich" (poi.) od la.t lł, g. :7 
~ ca ma.tka. ~ NOWY - godz. 19.15 „Spr&wa WLOKNIARZ - nieczynne MŁODA GWARDIA - „Król , J Dantona" WOLNOśC _ „Człowiek w pięli: areny" od lat 11 <radz.) !lodz. 

P1otrkowska 127, Tuwima 59. 
Rzgowska 147, Ltmanowsklego 
37. Zlelon11 28. Plac Wolnośeii a. 
Cieszkowskiego 5. 

DYŻURY SZPITALI 

t Klinika Poł.·Gin. AM 
ul. Curie-Skłodowskiej 15 
dzielnica Górna. 

~'-'-~"'W<.."'~~'-~~"-~ MAŁA SALA - god-z. 20 / „w nym krawacie" (fr.) od lat 16, 10, 12. 14, 16, 18 „Ten niezno 
-------------------------------- małym dworku" g. 10. 12.30, 15, 17.30, 20 śny dziadek" O<! lat 18 (fr.) 

JARACZA - godz. 15 "Pia- ZACHĘTA „Chłodnym o- godz. 20 

II Klinika Poł.-Gin. AM 
Sterlinga 13 - dzielnica Sród· 
mieście i poradnie „K". ul. 
Nowotki 60 i Kopcińskiego :n. 

A „Układ Polska - NRF" -
spotkanie z rJ.,r M. Tomalą, o 
godz. 18 w Klu,bie MPiK 
„Ruch" (Narutowicza 8/10). 

6 Spotkanie filatelistów, fi
lumenistów i numizmatyków, !) 

godz. 18,JO w SOK (Piotrkow 
ska 243). 

A W DDK Polesie (Wapien
na 15) o go dz. 18 film proj. 
poi. „żywot Mateusza", o go
dzinie 15.30 spotkanie z red. 
„Osnowy" M. Ostoją-Ochockim. 
W godz. 15--20 c'Zynny jest kier 
masz książek. 

A 82 uczniów klas piątych 
Technikum Mechanicznego nr 2 
zadeklarowało udział w akcji 
honorowe!?O krwiodawstwa wzy 
wajac koleżanki i kolegów ze 
szkół średnich do podejmowa• 
nia podobnych akcji. 

A Posiedzenie naukowe Od
działu Lódzkiego Polskiego To 
warzystwa Lekarskiego o god•. 
19 w salt AM (Sterlinga 1/3). 

A Konrert w sali Zł. LK 
(Piotrl<nwsk• 135) o godz. 18 
w wykonaniu słuchaczy PWSM 

cówka". godz. 19 „Wszystko kiem" od lat 16 (USA) gcxi>. MUZA - „Oczami przyjaci6r 
w ogrodzie" 10, 12.3(), 15, 17.30, 20 od lat 11 (poi.) g<>dz. 16 „cze• 

TEATR 7.15 - godz. 19.15 "Łez- STYLOWY _ „Skradzione po. wony płaszcz" od tat 16 (duń 
tern" całunki" od lat 16 (franc.) g. ski) godz. 17.45. 20 

OPERETKA - godz. 18 "Dama 15.30, 1'7.ł5, 20 OKA - „C-.lowiek ucieka" od 
od Maxima" STUDIO - „Kapryśne lato" od lat 16 (ang.) godz. 10, 1.2.30, 

ARLEKIN - godz. 17.30 „ Wu- lat 16 (Czech.) godz. 17.15. 19.30 15. 17.30, 20 
lek Bum" ADRIA - Pożegnanie z tytu· POLESIE - „Raj na ziemi'' 

organizuje Klub b OświQCi- PINOKIO - godz. 17·30 „Klo- Iem „Kobiety strzet<:le się" (poi.) od lat 14. godz. 17, 19 
miaków. • nowi bracia" od lat 16 (franc.-wł.) godz. POPULARNE - „Pojedynek w 
~ Recital piosenkarski Krzy- MUZEA 10. 12, 14, 16, 18, 20 słońcu" (USA) Od lat 16, g. 

sztofa Cwynara, o godz. 18 w TATRY - „Jak rozpętałem n 15, 17, 19 
Klubie „Kubuś" (Wasilewskiej wojnę światową" c:z;. I ,.Ucie PRZEDWIOSNIE - „no~zekać 
4). SZTUJU (ul. WlęckowskleltO 3<11) czka" od lat Ił (oo!.) 11:odz. zmroku" <USA) od lat !6, li(. 

• „Przegląd wydarzeń mię• A~~JE~~SGICZNE I ETNO• 10, 12, 14, 18, 2.0 „Małpi król" 15.30. 17.45, 20 
dzynarodowych" - odczyt red. gndz. 16. 17 . POKOJ - „Kralnbraz Do bi-
s. Jaśkiewicza, o godz. 18 w GRAFICZNE (Pl. Wolności t4l CZAJKA - „Dziura w ńeml" twie" od lat 18 (poi.) godz. 
Klubie TPP-R (Narutowlcz.a 28). Hf~~Rif-1iucHU REWOLU· ('POI.) od lat H, godz. 17, 15.30 . 1'7.45. 20 

O godz. 18: dyskusja nad 19.15 PIONIER - „Operacja Bel-
siążką E. Osmańczyka .,Był CYJNEGO (ul. Gdańska 13) DKM - "Le>kls" ('Dol.) od lat 1trad" od lat 14 (jug.) j!Odz. 

rok 1945" w- btbltotece (Dlłb- !Zod-i. 9-l6 14. godz. 16, 18, 20 18. 18. 20 
i;:owsl<iego 91); dyskusja nad HISTORII WŁOKIENNICTWA ENERGETYK - nieczynne REKORD - „Łowcy skalpów" 

d (Pintrknwska 282) god'Z. 16-17 i I 
Y ~wnictwem ,.25 lat ga&l)O- ATEDRY EWOLUCJONIZMfJ KOJ.EJARZ - n eezynn41 od at 16 <USA) godz. lG, ·12-30. 

dark1 PRL" w bibliotece UŁ (Parit Sienkiewlc-za) godz. ŁDK - „Gang Olsen.a" <duń- 15, 17.30, 20 
(Rzgnwska 33); odczyt: ,.Miejsce Ul-l7 ski) od lat 16 godz. 1'-15, ROMA - ;.strzelbv Ąpaczów" 
Kop,ernika w historii materiahz ŁODZKm ZOO 17.30. 19.ł5 

1 
th" od tat 11 fUSA) godz. 10, 12. 

mu' w ŁDK (Traugutta ta): GDYNIA „Rodt na TQ' ' 14. 16. 18, 2D 
spotkanie autorskie z T. t:hró- 30 (ka- (węg.) oo Ja,t 11. g<>d-z. 19, U. SO.TUSZ - „S-zepczące ściany" 

~i:!:w~~>i;n „oi:~i:k:~ '.~z·:::~~ I z~l)ncezyn~ ~~~-5\ 9-15. ~:· r~sA.fu~~~Yl8~e~~.I~ lat B~gKl;t _26 .%':!;~ gpor~~g~y l~I! 
nienla gospodarcze PRL" - KI N A HALKA - „Winnetou wśró::I uchwytnych" od lat 11 rrad>.) 
prelekcja J. Więckowskiego w BAŁTYK - „Swieć moja gwla- sepów" od lat Il (ji.>g.) l(Od?.. itodz. 18. 18 ·„Onowieścł o 
ŚWietlicy (Żeromskiego 3); godr . zd ·• od lat 14 (radz.) god'Z. 9 l!UO. 17.45. „ Nie ma powr"tu. Guevar-,e" od lat 16 · (wł.I 
2il - o;ootkanie t w. Jatdzyń- oa rtakus" od lat 18 (USA) Johnny" od lat 18 (poi.> 11ndz. !O 
s'<im w bibliotece LLumumby godz. Il, 15. 19 ~ndz. ~ SW•T - „K•7vt•~v" od lat 11 
18/20). - LUTNIA - .. Mózp:'' od lat 14 MA.JA „L~blrvnł mll~~~i„ fnnl l gol:lz. 9.30, 12.f5, IS. 

~•-) godz. 10, 12.30, li, 17..30, 20 od lat Ił (ndz.) ·godz.. 16. 18 19.15 

Klinika WAM - ul. M. For• 
nalskiej 37 - dzielnice Polesie, 
Sródmieście rejonowe poradn'.e 
,.K''. ul. Piotrkowska 10'7 i 
Piotrkowska 269. 

Szpital im. H. Wolf - aL ŁA· 
giewnicka 34 dzielnica Ba-
łuty. 

Szpital Im. H. Jordana - ul. 
'Przyrodnicza 7/9 dzielnica 
Wld'lew. 

Chirurgia południe - Szpital 
im. Barlickiego (Kopcińsk ie-
go 22) 

Chirurgia północ Szpital 
Im. Barlickiego (Kopcinskle-
go 22) 

Chirurgia urazowa - S-zpltal 
Im. Jonschera (Milionowa 14) 

Laryngnlogla Szpital im. 
Barllck!eii;o <Kopcińskiego !2) 

Okulistyka Szpital lm. 
Jon•~hera <Milionowa 14l 

Chirurgia t laryngologia dzle 
cięca - Szpital Im. Konoopni
ckieJ (Soorna 36150! 

Chirurgia szczekowo-twarzowA 
- Szpital Im. Barlickleg0 (K::p 
clńsklego 22) 

Toksykologia - Instytut Me
dycynv Pracy (Teresy 8). 

NOCNA POMOC LEKARSKA 

Nocna pomoc lekarska Stacji 
Pogotowi:( Ratunkowego przy 
ul. Sienldewir7.a 137. tel. 1166~66 

DZIENNIK LÓDZKl m: 280 (6943) 3 



Moakwa 

Ambasador ChRL 
' 

złożył lisly 
uwierzytelniające 
Agencja TASS podaje: nowy 

ambasador Chińskiej Republiki 
Ludowej w Związku Radziec
k1m Liu Sin-ciuan wręczy1 we 
wtorek na Kremlu przewodni
czącemu Prezydium Rady Naj 
wyższej ZSRR, Nikołajowi Pod 
gornemu listy uwierzytelnia
jące. 

Po wręczeniu listów uwierzy 
telniających i wygłoszeniu prze 
mówień N. Podgorny oraz Liu 
Sin-ciuan odbyli rozmowy. 

.t. Wczoraj ok. ~odz. 17 w 
l3rzozowie, pow. Łowicz., pr-o
wadząc bez uprawnień moto
cykl Romual<i G. (29 la·t) uie 
nył się z wooem konnym, po 
wożonym przez Józefa W. Mo
tocyklista poniósł śmierć na 
miejseu. , 

.t. Wcro'!'aj po godz. 19, 68-let 
nia Helena M. (Wólczańska 65) 
upadła nagle na ul. Gdańskie.i 
przy Obrońców Stalingradu. We 
zwano ka,retkę pogotowia, a na 
stępnie karetkę reanimacyjną. 
Niestety wysiłki leka.rzy okaza 
ły się spóźnione. 

.t. O godz. 13.40 na sknyżo
waniu ul. Dąbrowskiego i Niż 
szej kierowca „Skody" IR 8326 
Mieczysław P. na przejściu dla 
pieszych potrącił Lecha P. (ul. 
Wschodnia 43). Poszkodowany 
doznał złamania nogi. Przewie 
ziono go do Szpitala im. Bie
gańskiego. 

... a godz. 14 na skrzyżowa
niu ul. Dąbrowskiego i Kra
szewskiego z tramwaju 14/2 wy 
padł Andrzej G. (Nowotki 84a). 
dozna ląc ogólnych obrażeń cia 
la. Pomocy udzieliło mu po
gotowie. 

.t. O godz. 19.20 na ul. żerom 
skiego przy żwirki, Władysła 
wa G. (Narutowicza 25) prze
chodząc jezdnóę w niedoc._wolo 
nym miejseu została potcaco
na przez „Skodę" FL 3158. z u
razem głowy przewieziono ją 
do Szpitala im. Pirogowa. 

POGODA 
Dziś w Lodzi za"'1murzenie 

duże, możliwe przeiasnienia, 
rano mglisto. Temperatura od 
3 do 8 st. C. Wiatry słabe, 
zmienne. • • Ju•tro pogoda be-z 
zmian. 
Słońce zajdzie o godz. 15.39, 

a jutro wzejdzie o 7.20. 
Imieniny obchodzą Katarzy

n.a i Era·=· 

~:~ + • 

IJJ(,iJl\' . IIElłSIJlłlJ(:f(1\ 
ŁODZIANIE: RYSZARD DYNARZEWSKI - KIEROWNIK KSIĘGARNI NAUKOWEJ 

PRZY UL. PIOTRKOWSKIEJ 102 I KAZIMIERZ GWIZDKA - SEKRETARZ ŁÓDZ
KIEGO ZESPOŁU DO SPRAW CZYNÓW SPOŁECZNYCH, PORZĄDKOWANIA I U
PIĘKSZANIA MIASTA PRZY ŁK FJN, W KOŃCOWYM OKRESIE Il WOJNY SWIA
TOWEJ BYLI WIĘZIENI W HERSBRUCKU I ZMUSZANI DO DRĄŻENIA GÓRY. MIA
ŁA TAM POWSTAĆ JEDNA Z FABRYK PRODUKUJACYCH „WUNDERWAFFE". TA 
JEMNICE TYCH LOCHÓW I ZBRODNIE WTLEROWSKIE W NICH POPEŁNIONE 
NIE DOCZEKAŁY SIĘ MONOGRAFil ..• 

Miasteczko Hersbruck lęży wśród pię
knych, pokrytych lasami gór tzw. Jury 
Szwabskiej. Krajobrazy przypominają tu te, 
które można oglądać w naszych Karkono
szach. Między dwoma torami kolejowymi, 
nad niewielką rzeką Pegnitz małe to mia
steczko sprawiało wrażenie spokojnego i ma
lowniczego. Tuż koło stacji kolejowej znaj
dowała się filia obozu koncentracyjnego 
Flossenburg - „sypialnia" 10 tys. więżniów, 
którzy drążyli dziesiątki korytarzy w po
bliskiej górze. 

. Braci: Kazimierza Stanisława Gwizd
ków posiadających na przedramionach wy
tatuowane w K.L. Auschwitz numery 120 164 
i 120 165. w Gross Rosen oznaczono nume
rami 75 372 i sąsiednim, zaś w Hersbrucku 
- 84 763 i sąsiednim. Jeden z bliskich nume
rów otrzymał także Ryszard Dynarzewski. 

Obóz w Hersbrucku stanowiący „filię" -
Straf-Komando we Flossenburgu obliczony 
był na 10 tys. więźniów. Fakt. iź nadawano 
już numery powyżej 84 tys„ świadczy naj
dobitniej o wielkiej śmiertelności. Wynika
ło to zarówno z morderczego tempa pracy, 
jak i z fatalnych warunków sanitarnych 
panujących w obozie. 

Obóz został zlokalizowany na mokradłach. 
Większość baraków zbudowano na palach. 
Na palach zbudowano pomost z desek, sta
nowiący główną drogę przez obóz. Tylko 
gdzieniegdzie były niec:o bardziej suche 
wysepki. Do takich należał np. plac apelo
wy. Lecz i tu, gdy więźniowie zi:nuszeni 
byli stać dłużej. przenosząc ciężar ciała z 
nogi na nogę, zę.padali się nierzadko do po
łowy łydek. 

W Hersbrucku więzień musiał pracować 
aż do śmierci. Zwłoki tych którzy padli, 
składano w podręcznej szopie, a potem pa
lono w niewielkim krematorium. Pod ko
niec wojny, gdy widmo głodu zajrzało w 
oczy w1ęzmom, gdy na śniadanie dawano 
tylko nieco ciepłych pomyj, czasem jakby 
przypominających kawę, na obiad zupę z 
odpadków jarzyn i brukwi, a wieczorem 
„pajdkę" chleba, czasem porcję margaryny 
i znów - już skisłą - ową „kawę" - zw~o
ki trzeba było palić także na stosach. Był 

to sposób wypróbowany przez hitlerowskich 
oprawców w Oświęcimiu. Stos budowano ;i:e 
zwłok i pni drzew, a wszystko oblewano 
łatwopalnym płynem. Popioły tych. którzy 
zginęli w Hersbrucku zalegają okolice t
bozu ••• 

Wszystko było tu podporządkowane budo
wie podziemnej fabryki. Kazimierz Gwizd
ka, iako „stary", „doświadczony" więzień 
obozów, liczył wówczas zaledwie 20 lat, 
wiedział, że nieco większą szansę przetrwa
nia ma robotnik wykwalifikowany. Dlatego 
też, gdy; podczas jednego z pierwszych apeli 
rozkazano, aby z kolumn wystąpili górnicy 
- zorientowawszy się, co robią w Hers
brucku, znalazł się wśród grupy górników, 
którzy się zgłosili. Z górnictwem tyle miał 
wspólnego, że przed wojną zwiedzał jako 
uczeń I Gimnazjum Miejskiego w Łodzi, 

kopalnię w Wieliczce. 

Wiele wejść wiodło do tej góry, w któ
rej miała być umieszczona podziemna fa
bryka broni. Waliła się w gruzy III Rzesza, 
wojska zachodnich aliantów doeierały do 
Łaby, a tu tysiące wycieńczonych do cna 
więźniów wykuwało podziemne korytarze. 

Sądząc po fakcie, iż wewnątrz korytarze 
tworzyły już skomplikowany labirynt, pra
ce musiano prowadzić od dłuższego czasu. 
Poziome chodniki przewiercały górę na wy
lot łącząc się wewnątrz nawzajem przy po
mocy pochylni. Skałę urobioną w przod
kach wywożono na zewnątrz wózkami wy
pychanymi przez więźniów, taśmociągami, 

lub specjalną kolejką linową i zrzucano na 
zbocza pomiędzy rosnące drzewa. Natych
miast też maskowano świeży gruz skalny 
przykrywając go gałęziami drzew,' lub spry
skując maskującą farbą. 

Specjalne ekipy obsługiwały przesuwane 
na szynach rusztowanie, przy pomocy któ
rego 10-12-metrowymi odcinkami betono
wano sc1any nowo wykutycfl chodników. 
Tam gdzie · petzwalały na to warunki geolo
giczne,.~ budowano podziemne hale tabrycz-
ne ••• 

Oprac.: J. POTĘGA 

(Ciąg dalszy nastąpi) 

ZBRQmj1\W 
NiESIK1\'NirJ CIGit{JitQJl 

Ciemna czupryna Walczaka nastroszyła 
się, jak to się zwykle działo gdy zaczynał 
i'ntensywnie myśleć. Czekaj, czekaj„. 
Stefanku. Przede wszystkim przestań się 
denerwować. To nigdy nic nie daje. Za
stanówmy się wspólnie na zimno J;i.kimi 
elementami dysponujemy. 

- Ja już się parę razy zastanawiałem. 
Mam oczywiście dość prawdopodobną hi
potezę, ale po pierwsze nie jestem w stu 
procentach przekonany o jej słuszności, a 
po drugie nie dyspońuję, przynajmniiej na 
razie, żadnymi dowodami. 

- zaczekaj, po kolei. Nie galopujmy -
powiedział Walczak i przeczesał włosy pal 
cami. - A więc tak: Wychodzimy z za
łożenia, że Mierzwiński odpada jako autor 
tej zbrodni. 

- Różne rzeczy. Bylem na Politechnice, 
potem na medycynie, wreszcie zapisałem 
się na ekonomię. Gdyby to wszystko tro 
chę krócej trwało to może bym I skoń
czył, ale tyle lat jedno i to samo .•• Nudzę 
się. A zresztą czy to ważne, czy się ma 
dyplom, czy się nie ma? 

- A na medycynie długo pan był! 
- Dwa lata. Dlacze,;o pana to interesuje? 
- Nie, nic. Tak sobie zapytałem. Ja 

także chciałem zostać lekarzem. 
- I został oan milicjantem. 
- Różnie się w życi u układa. Niech ml 

pan powie zupełnie szczerze, kto pańskim 
zdaniem zabił Ł.astowskiego? 'I 

- Nie wiem. Mogę pana tylko iapew
nić, tę nie ja. A szczerze mówiąc zmęczo
ny już jestem tą rozmową. Nic nie wiem 
o tej sprawie I niczego się pan ode m.nia 
nie dowie. 

- Bardzo żałuję - powiedział Downar 
I podniósł się z fotela. Zahoreckl bez sło
wa odprowadził go do drzwi. 

ROZDZIAŁ IV 

Walczak wrócił z Gdańska. Po zdantu 
relacji szefowi ·ze swej podróży siużbo
wej, natychmiast skontaktował się z Dow
narem. 

- W żaden sposób n1e mogę pójść z to
bą w piątek na koncert - powiedział po
śpiesznie Downar, posłyszawszy w słuchaw
ce głos przyjac<iela. 

Walczak roześmiał się. 
- Nie bój się. Nie mam zamła.ru nam9• 

wiać cię na koncert. 
- A jakie masz w stosunku do mnie 

zamiary? 
- Chciałbym z tobą pogadać. 

- Z przyjemnością. Wpadnij teraz do · 
mnie. 

Po chw!ll sietlzieli obaj w pokoju Dow
nara, popijając he!'batę z cytryną. Wal
czak napomkną! wprawdzie coś o kieli
szeczku winiaku, ale Downar stanowczo się 
temu sprzeciwił: 

- Chwilowo skończyłem z alkoholem. 
Przynajmniej przez miesiąc ag.i k.ropelkl. 

Walczak ze zdziwieniem pokręcił głową. 
- No, no... nie pozonaję cię, Stefanku. 

Nie palisz, nie pijesz„. A jak tam wzglę
dem tego co i owszem? 

- Chroniczny brak okazji - uśmiechnął 
się melancholijnie Downar. nie qia cza 
su. A pota tym z biegiem lat człowiek się 
robi coraz bardziej wybredny. To nie sa 
takie proste sprawy. 

- Powinieneś się wreszcie ożenić. 
- Tak mi źle życzysz? Dopiero wtedy 

skomplikowałbym sobie życie. Nie, nie. Za 
długo pracuję w milicji I za dużo już wi· 
działem małżeństw, żeby dać się nabrać 
na ten numer. 

Walczak machnął ręką. 

- Niepoprawny z ciebie stary kawaler. 
No.„ ale mniejsza z tym. Powiedz ml, jak 
tam z naszym chirurgiem? 

- Niech cię diabli wezmą - zaklął Dow· 
nar. - Aleś mnie wrobił. 

- Nieciekawa sprawa? - spytal z głu 
pia frant Waicuk. ' 

- Wprost przeciwnie, za bard.:o cieka. 
"'a. Do tej pory w ogóle nie mogę jel 
-ugryźć. Szlag m noe trafia. 

- Widzę. Stefanku, że nie jeste~ w naj· 
lepszym humorze - uśmiechnął się Wal
czak. 

- Na moim miejscu ni'kt by nie był ~ 
dobrym humorze. Zawsze musisz wpako• 
wać mnie w jakąś kabałę. 

- Nie zawsze, tylko czasami. No .•• prze
stać się ciskać i opowiedz ml, jak wyglą• 
da ta historia. 

Downar umiał krótko i treściwie refero
wać. Po upływie pól godziny Walczak do
syć dokładnie był wprowadzony w sprawę 
zabójstwa Oska.ra Ł.astowskiego. 

- I ty się skarżysz, że cl podsunąłem ta
ką ciekawą sprawę? - powiedział z WY· 
rzutem w głosie Walczak. - Powinieneś 
:pyć mi wd2"ęczny do grobowej deski. 

- Nie wygłupiaj się. 

- Ja go nile biorę pod uwagę. 

- I chyba masz rację - zgodził się 
Walczak. - Cios w plecy właściwie n~e
omal całkowicie wyklucza zabójstwo w 
afekcie, a zbrodni z premedytacją nikt nie 
dokonuje w.,_ własnym mieszkaniu. 

- Takie wtaśnie jest moje rozumowanie. 
- Bez trudu się domyślitem - uśmiech-

nął się Walczak. - Jedźmy dalej. Jeżeli 
nie Mierzwiński, to kto? 

- Właśnie. Kto? - powtórzył Downar. -
Maleńka odpowiedź na to py.tanie i spra
wę mamy z głowy. 

Walczak niecierpliwie strzepnął palcami. 
- Przestań bawić się w ironiczne docinki 
i pokombinuj trochę razem ze mną. Ko
mu mogło zależeć na śmierci Ł.astowskie· 
go? 

Przede wszystkim jego · fonie. Za.bija
jąc męża w mieszkaniu Mierzwińskiego, 
Łastowska za Jednym zamachem załatwia· 
ła dwie sprawy: zdobywała spadek po tym 
amerykańskim stryjaszku i jednocześnie 
pozbywała się niewygodnego, natrętnego 
kochanka, który nie miał ochoty rezygno
wać z romansu nawiązanego w Zakopane.m. 

- Sama nie mogła tego zrobić. Musiała 
mieć wspólnika. 

- WspóLnika nietrudno wytypować. Ro 
man Zahorecki. 

- Ta pan.i prowadzi dość bujne fyede -
zauważył Walczak. - Mierzwiński, Zaho
recki. Ciekawe kto jeszcze? Tak, ta hipo. 
teza właściwie nieźle trzyma się kupy. 
Masz jakieś zasadnicze zastrzeżenia? 

Downar skLnął głową. 
-Mam. 
- Możesz podzielić się te mną swoimi 

wątpMwośc!ami?. 

(16) (Dalszy ciąg nastąpd;) 

lDdś~_RadioJ =-SRODA, 25 LISTOPADA 
PROGRAM I 

• lG.oo Wiad. 10.05 „Ballada o 
czarnomorskim księżycu" 
fragm. 10.25 Baj, bajeczko 
koncert u.oo Czy lubicie eu
kierki? ll.25 DedykUJemy Il 
zmianie. ll.45 Publicystyka mię 
dzynarodowa. 12.05 Z kraju i 
ze świata. 12.25 Więcej, lepiej, 
taniej. 12.45 Rolniczy kwact_rans. 
13.00 „o Sebastianku i tablicz
ce mnożenia" - baśń. 13.20 
swojskie melodie. 13.40 Rytmy 
i melodie. 14.00 „Kurytyba" -
rep. 14.20 „z operą przez 4 stu 
iecia'' - ostatnie arcydzieła R. 
Wagnera. 15.00 Wiad. 15.05 Go. 
dzina dla dziewcząt i chłopcc·.w. 
16.00 Wiad. 16.05 Alfa i Ome
ga. 16.30 Popołudnie z młodo:i: 
cią. 18.50 Muz. i akt. 19.15 Op1 
nia konsumenta. 19.20 Dobry 
wieczór, zaczynamy. 19.30 Kon· 
cert chopi·nowski. 20.00 Dzien
nik. 20.25 „Alibabki" w roli 
głównej. 20.47 Kronika sporto
wa. 21.00 Ze wsi i o wsi. 21.20 
Rozmowy o wychowaniu. 21.30 
Kalejdoskop kulturalny. 22.00 
Koncert z nag.rań Chóru PR i 
TV. 22.20 Tysiąe znaczeń w je 
dnyim wierszu. 22.40 Ta.neczne 
pas - z Lubljany i Zagrzebi~. 
23.00 rI wyd. dziennika. 23.lo 
Korespondencja z zagranicy, 
23.15 Po raz pierwszy na ante
nie. 24.00 Wiadomoscl. 

PROGRAM II 
9.30 Wiad. 9.35 Zielone sygna 

ły. 9.50 Z różnych stron Kraju 
Rad. 10.10 Gra zespól Klarne
cistów. 10.25 Rozmaitości lite
racko-muzyczne. 11.25 Fr. Liszt 
- Fantazja i fuga. 12.05 z kra 
ju i ze świata. 12.25 Z dawnej 
muzyki. 12.40 (Ł) Komunikaty. 
12.45 (Ł.) „Pierwsze dni partii" 
- rep. 13.00 (Ł) Listy śpiewa
jące. 13.15 (Ł) Kwadrans z ork. 
Hollywood Bowl Symphony. 
13.40 „Pożegnanie" opow. 
14.00 Wiad. 14.05 Z ekra.nów i 
estrad Paryża. 14.45 Błękitna 
sztafeta. 15.00 z muzyki baro· 
ku. 15.40 Pieśni i tańce. 16.oa 
Wiad. 16.05 va.rietes de Paris. 
16.45 (Ł.) Aktualności łódzkie. 
17.00 CŁ) „Dzieci z Grabówka" 
- opow. 17.IS (Ł) Koncert stu 
dentów PWSM. 17.30 (Ł) Repo~ 
taż. 17.45 (Ł) Popularni soliśct 
estrad krajowych. 18.20 „Son
da". 19.00 Echa dnia. 19.15 Lek 
cja jęz. franc. 19.31 „Sprawa 
kapitana Godde'a" słueh. 
20.31 Felieton muzyczny J. Wal 
dorffa. 21.01 Chwila poezji. 21.06 
Z twórczości kameralnej L. 
van Beethovena - Trio B-dur. 
21.29 Chwila prozy. 21.34 Muzy 
ka rozrywkowa. 22.00 Z kraju 
I ze świata. 22.27 Wiad. sport. 
22.30 S. Rachmaninow - NI 
Koncert fortepianowy. 23.JS 
Wyklao: „Nauczanie pozaszkol 
he". 2.3.2'5 Tańczymy 1'.>ez b~
beatu. 23.50 Wladomosd. 

PROGRAM m 
11.45 „Anna Karenina'' - Od 

ci.nek. 12.05 z kraju i ze świa
ta. 12,25 Koncert muzyki uni
wersalnej. 13.00 Na koszaliń
skiej antenie. 15.00 Opowieśd 
marynarskie. 15.10 J. S. Bach 
- I Sonata. 15.30 Ekspresem 

w dnJn 21. XI. 1970 r. zmarł 
kochany Mąż i Ojciec 

S.tP. 

FELIKS JóźWIAK 
Wyprowadzenie zwłok na

stąpi w dniu 25. XI. 1970 r. o 
godz. 15.30 z kaplicy cmenta
rza rzymsko-katolickiego przy 
ul. Ogrodowej, o czym zawia 
damiają pogrążeni w głębokim 
żalu 

ŻONA, SYN, SYNOWA, 
WNUCZKA i POZOSTAŁA 

RODZINA 

Kol. MARII USIELSKlEJ 
wyrazy serdecznego współczu
cia z powodu śmierci 

MATKI 
skła.dają: 

DYREKCJA, RADA ZA· 
KŁADOWA, POP PZPR, 
KOLEŻANKI i KOLEDZY 
z CRS „SAMOPOMOC 
CHŁOPSKA" ZOAWOS 

w ŁODZI 

Dnia 23 listopada 1970 r. po 
długich i ciężkich cierpieniach 
opatrzona św. sakramentami 
zmarła 

S.tP. 

JANINA 
POGONOWSKA 

były długoletni pracownik 
PRN Wydz. Fin. 

Pogrzeb odbędzoie się d·nia 
25. XI. br. o godz, 14.30 z ka· 
pliey . cmentarza pr~y ul. Ogro 
dO'WeJ. o C>Zym zawiadamia ży 
c.:liwych pamięci Zmarłej 

SIOSTRA z RODZINĄ 

przez świat. 15.35 Taxi - sto
r!es - rep. 15.50 Piosenkarski 
rajd: Tatry Bałtyk. 16.15 
Nasz rok 70. 16.30 Rekordziś
ci przeboj6oN. 17.00 Eksprese::n 
przez świat. 17.05 Quodlibet. 
17.30 „Jaszczur" - odc. 17.40 
Przebój za przebojem. 18.10 
Herbatka przy samowarze. Til.30 
Ekspresem przez świat. 18.35 
Między „Bobino" a „Ollm'Pią". 
19.00 ·„sceny z życia cygane
rii". 19.30 Kwadrans dla sole
nizantki - K. Gaertner. 19.45 
Polityka dla wszystkich. 20.00 
Reminiscencje muzyczone 
„Miody Gllels". 20.45 „ W win 
dzie" - słuch. 21.13 Rytm I 
piosenka. 21.30 Pod Kurzą Stop 
ką - magazyn. 21.50 W. A. M" 
zart - „Cosi fan tutte''. 22.00 
Fakty dnia. 22.08 Gwiazda sie 
dmlu wieezorów - Ivo Robi~. 
22.15 Trzy kwadranse jazzu. 

- 23.00 PoeŻja krajów nad•óaltyc 
kich. Zl.05 Muzyka nocą ko.n 
cert. 

TELEWIZJA 

PROGRAM I 

10.00. „w mrok" - f.f.lm z se
rii „Saga rodu Forsyte•ów" (odc. 
7) (W). 11.55 Dla szkół: Chernla 
dla klas VlII „ Węgiel" (W). 
12.45 z cyklu: Wybieraml' za
wód (o: Katowic). 15.20 Poli· 
technika TV: Matematyka kur~ 
przygoto·wawczy Indukcja 
matematyczona - cz. I (z Wro
clawia). 15.55 Politechni'ka · TV: 
Matematyka, kurs przygotowaw 
czy - Indukcja matematy.czna 
- cz. Il (z WTC>Cławia). 16.SO 
Dziennik (W). 16.40 Dla mło
dych widzów „Aula" - sesJa 
dwudziesta trzecia (W). 17.li 
Magazyn ITP (W). 17.30 Kino 
Filmów Amatorskich (2 Kato
wic), 18.00 „Co nowego" (z Ło 
d1Ji). 18.30 PKF (W). 18.40 „Ba
seUa z kory" - film prod. 
czechosl. (W). 19.00 Wiadomości 
dnia (Ł). 19.20 D<>branoc -
„Borek i jego przyjaciele" (W). 
19.30 Dziennik (W). 20.05 „W 
mrok" - film z serii: „Sag'! 
rodu Forsyte'ów" (odc, 7) (W). 
20.5'5 Swiatowid - magazyn 
spraw międzynarodowych (W). 
21.25 „Dwanaście tonów i jed
na seria" - XIX program z 
cykLu Słuchamy i patrzy. 
my (XI część serii o stylach) 
(z Katowic). 22.25 Dzienni1'" (W). 
22.45 Politechnika TV: Matema 
tyka - kurs przygotowawczy 
(powtórzeńie z Wrocławia). 23.20 
Politechnika TV: Matema1yka 
kurs µrzygO'towawcrzy (JpOwtórze 
nie z W.roclawia). 

PROGRAM li 

18.45 Scientist speaks (S) pow 
tórzenie ku<rsu jęz. ang. dla 
techników (W). 19.20 Dobranoc 
- „BoTek t jego przyjaciele" 
tW)-. \9.30 Dz\enn~l<; (W). 20.0~ 
„Morze we współczesnym Swle 
cie" (W). 20.25 Nowa poezja 
polska. Zbigniew Jerzyna „Wid 
mo nocnej podróży" (W). 21.HI 
24 godziny (W). 21.20 En f.ran
cais (8) kurs jęz. fra•nc. (W), 
21.50 Kino Wersji Orygina}nel 
„Bonheur conjugal" („Szczęście 
małżeńskie") flLm prod. 
fra.nc. (8) (W). 

I • 

Dnia 22. XL 1970 r. zmarł 
przeżywszy lat 65 

S.tP. 

ANTONI WĘŻYK 
MISTRZ KRA WIECKI 

Pogrzeb odbędme się dnia 
25 listopada 1970 r. o godz. 
14 „ kaplicy cmentarza. na 
Kurczakach, o czym powiada
mia Przyjaciół i Znajomych 

RODZINA 

Koledze mgr JERZEMU SA

PIESZE Wyrazy szczerego 

współczucia z powodu zgonu 

MATKI 

składają: 

KOLEŻANKI I KOLEDZY 

z „EKOR~O" 

MIROSŁAWOWI TOKAR-
SKIEMU wyrazy głębokiego 
współczucia z powodu zgonu 

OJCA 
składają: 

DYREKCJA, RADA ZA
KŁADOWA, PODSTAWO
WA ORGANIZACJA PAR
TYJNA, KOLEŻANKI i 
KOLEDZY z BIURA PRO
JEKTOWANIA ZAKŁA 
DOW WŁOKIENNICZYCH 

W ŁODZI . 
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są do nabycia w sklepie „Ruchu", Lódź, P1~tr ko.wska 95. Wszelkich Informacji o warunkach prenumeraiy udzielają wszystkie placówk1 „Rucau" 1 poczty. 

4 DZIENNIK LÓDZKI nr 280 (6943) Skład 1 c:liruk: P•asowe Zaklady Graficzne RSW „Prasa", l.ódźo W. Zw!rk1 J..1. Papier lirllk. mat. 50 g. H...J.• J ., · 




